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bljoteka Jagiellońska 


NUWA M 


Kraków, 15 czerwea. 
Wrzenie wewnętnzne w Rosji i nieza- 


dowolenie powszechne z panujących 
stosunków, będących koniecznen na- 
sięgetwem ustroju sowieckiego rosnie, 
przybiera na sile i głębi i zaczyna się 
przejawiać w coraz bardziej jaskrawych 
formach. Gdyby nastroje te ogarniały 
tylko niedobitki burżuazji, która zie- 
sztą jest tak przybita, że nie śmie na- 
wet podnieść głowy, rząd sowiecki 
mógłby spokojnie drzemać na Kremlu i 
snu plamy światowej rewolucji w „pla- 
metawnej' podziałce; ale niestety, prze- 
ciw robotniezo-włościańskiemu rządowi 
demonstrują już chłopi i robotnicy, 
Dalej — gdyby bodźeem do tego nie- 
zadowolenia były ezynniki natury czy- 
sto politycznej, jakieś zagadnienia tak- 
tyczne, czy stosunek do pewnych tez 
Marksa lub Lenina, albo pryney pialny 
spór o większy lub mniejszy stopień 
partyjnej pnawiowiarności, wówczas nie 
powinnoby to zbytnio martwić ezerwo- 
nych władyków moskiewskich. Spory 
polityczne w masach mają to do siebie, 
że wybuchają one z trudnością i mają 
przebieg wprawdzie gwałtowny, ale Za 
b krótkotrwały. Dla uspokojemia więc 
politycznie wzbunzonego sumienia 
swych obywateli sowietom wystarczył- 
by w zupełmości tak wypróbowany i 
niezawodny instrument, jak G. P. U., a 
w ostatecznym wypadku bagnety i. ka- 
rabiny maszynowe czerwonej armji i to 
tylko w tym wypadku, gdyby zawiodły 
argumenty i I ona elokwencja 
bolszewickich przywódców. 


Sprawa atoli przedstawia się poważ- 
niej, gdyż czynnikiem budzącym fer- 
ment w masie narodu sowierkiego ini- 
perjam są niedomagania czysto gospo- 
darcze i ekonomiczne. Cechą właśnie 
tych niedomagań gospodarczych jest to, 
że w przeciwieństwie do wspommianych 
bodźców politycznych działają one sta- 
le, ciągle, nie mają tak oderwanego cha- 
rakteru i co najważniejsze dają sie ma- 
sie odczuwać na każdym kroku, uderza- 
jąc w jej kieszeń i żołądek. Niezadowo- 
łenia wywołamego przez te przyczyny 


Bohater wojny Światowej 
Schweik. 


Pewien krytyk powledział, że wojna śwlało- 
wa nie wydała jeszcze właściwie swojego pisa- 
rza. Pisarz ten będzie musiał mieć pewną per- 
epektywę, ażeby z tego straszliwego katakii- 
emu zrobić epopoię. Jeżeli mamy wierzyć na- 
szym dotychczasowym sadom, to taka epopeja 
już się narodziła. Nie jest to naturalnie epos 
podzielony na pieśni o rytnie i rytmie, epos 
opiewający wielkie czyny jakiegoś niezrów- 
manepgo rycerza. Prawdę powiedziawszy, nie 
wiadomo, czy chciałby kto taką epopeje czy- 
łać. Mamy już dosyć tej wojny, ze wszystkie- 
mi jej tankami, grubemi beriami, z poborami 
i oszustwami poborowemi. z paskarzami, całą 
tą kanalją pasącą się na krwi biednego żołnie- 
rza, z wypasionymi feldfeblami w „Himtertan- 
dzie“ i wielu innemi rzeczami, które jeg są. — 
Świat, który założył Ligę Narodów, który zwo- 
luje co roku konferencję rozbrojeniową, który 
jest na drodze do stworzenia naprawdę jakiejś 
Paneuropy. tem Świat pięknieby podziękował 
za apoteozę bohaterstwa. Że istotnie jesteśmy 
pacylistyczmie nastrojeni, świadczy o tem epo- 
peja wojny. której bohaterem jest Schwejk.. 
Schwejk jest bohaterem jedynie w literackiem 
znaczeniu. Biuletyny wojskowe o nim nie wspo 
minały. Jest howiem głupim i bezczelnym 
frantem. Przygody tego indywiduum rozśmie- 
szają już od kilku lat, bawią, entuzjazmują 
wprost cala Europę. W Schwejku bowiem ucie- 
leśniły się wszystkie te absurda wojny świa- 


wy ustroju 


nie da się usunąć ami przy pomocy eze- 
rezwyczajki, ami bagnetów. Pomóc iu 
może tylko ogólna poprawa warunków 
życia i zaspokojenie normalnych po- 
trzeb hedności. To jednak, jak się zda- |? 
je. jest dzisiaj zadaniem przerasta jącem 
siły rządu sowieckiego i partji komuni- 
stycznej. 

Głównym objawem tego niegeńło wola. 
nia, zwłaszcza po miastach i w ośrod- 
kach fabrycznych są strajki. Rozumie- 
my jeszcze strajk w państwach o ustno- |^ 
Ju kapitalistycznym, gdzie stanowią o- 
ne broń, jaką proletarjat usiłuje zdobyć 
sobie poprawę bytu, la: warunków Or 
tycznych tej poprawie Sprzy jającyc h. 
Trudno jednak zrozumieć strajk w pań- 
stwie o ustroju komunistyczny m, jak n. 
p. w Rosji, gdzie władza cała i jej apa- 
rat wykonawczy spoczywają rzekomo w 
rękach proletarjatu, Robotnik str: ujku- 
jący w Rosji występuje więe właściwie 
albo przeciwko sobie samemu i wbrow 
swoim interesom, albo też władza, któ- 

ra się mianuje robotniczo-chłopską nie 

jest nią w istoeie. Dylemat ten coraz 
wyraźniej narzuca sie proletarjatowi ro- 
syjskiemu į prędzej ezy później będzie 
on musiał go rozwiązać. 

Oto np. w tych dniach odbyła się w 
Moskwie olbrzymia manifestacja bezro- 
botnych, w któraj wzięło udział prze- 
szła 100 tysiecy ludzi, 


W czasie demonstracji przyszło do 
starcia między robotnikami a czerezwy- 
cza jką i wojskiem, przyczem 18 robot- 
ników, 5 policjantów i 7 żołnierzy zosta- 
ło zabitych, a 87 robotników, 17 poli- 
cjantów i 15 żołnierzy ciężko rannych. 


Rząd sowiecki wydazł rozkaz, aby 
bezrobotni powrócili natychmiast do 
miejse swego stałego zamieszkania, z 
zagrożeniem, że w razie oporu zostaną 
zamknięci w obozach koncentracy jaych. 


Bolszew. ior, jakkolwiek utrzymamie 
się przy w "TEJ zawdzięczają poparciu 
iub biermości chłopów w okwesie walk z 
kontuwewolucją, to jednak za główna 
swą podporę uważają robotników j na 
nich opierają przyszły rozwój rozbudo- 
POWERED i jego 


towej, cała biurokracja wojskowa, strasziiwa 
jurysdykcją i potworna głupota wykonawców 
woli państwowej. 

Autorem tego dzieła jest Czech, Jarosław 
Hasek, wielki salyryk i humorysta, którego z 
racji stworzenia tego dzieła, którego (tytuł 
brzmi „Przygody dzielnego żołnierza Schwej- 
ka podczas wojny światowej”, śmiało można 
nazwać czeskim Cerwanlesem. 

Tak więc Schwejk stał się nowym typem li- 
teratury światowej, typem doprawdy n.eśmier- 
telnym. I sądzimy, że sprawimy czytelnikom 
miemałą przyjemność, jeżeli podamy im parę 
choćby ustępów z tej epopeji, którą już niaje- 
den oglądał sfilmowaną w kinie. Na zachodzie 
grają. też z wielkiem powodzeniem w teatrach 
sceniczną przeróbkę tego dzieła. 


W JAKI SPOSÓB DZIELNY ŻOŁNIERZ 
SCHWEJK WSZEDŁ DO WOJNY ŚWIATO- 
WEJ? 


— A więc zabili nam Ferdynanda, — rzexla 
posługaczka p. Schwejka, który przed laty o- 
puścił służbę wojskową, uznany przez lekar- 
sko- wojskowa komisje za absolutnego idjotę i 
który się trudni? obecnie sprzedażą psów, szka- 
radnych mierasowych potworów, o slałszowa- 
nej genealogi. 

Od tego zajęcia był nawiedzany przez reu- 
matyzm i właśnie nacierał sobie kolano opo- 
deldokiem. 

— (o za Ferdymanda pani Miller? — pyta 
Schrvejk, masując się ciągle. — Znam dwóch 
Ferdynandów: Jednego, co jest służącym w 
drogerji Pruszy i ten raz wypił przez me- 
ostrożność * flaszeczkę farby na włosy; znam 


niedziela 17 czerwca 1928. Rok XLVII. 


Rok XLVII. 


(FORMA 


wychodzi codziennie o godzinie 2 po południu 


przyszłość. Robotnicy to drożdże,'to za- 
kwaska rewolucji. „Chłop jest od tego, 
aby płacił podatki i dostawczał relkruta 
dla czerwonej armji. Dlatego też w na- 
awie „nobołmiezo- włościański* to „wło- 
Ściański* jest tylko ozdobnym dodat- 
kiem, przysłowiowym kwiatkiem przy 
kożuchu. 4 ezasem jednak Tem stosunek 
komunizmu pamu jącego do mas wło- 


Świ ańskich ulegl rewizji. Okazało się bo- 


wiem, że chłop. rosyjski w yciągnal Jakaś 
rzukę z rewolucji, zmądrzał i a la 
longue nie da się używać jako objekt 
eksperymentów socjalistycznych. Prze- 
dewszystkiem zaś żadna z warstw spo- 
lecznych niema tak wysoko rozwinięte- 
go i słęboko zakorzenienego instynktu 
własności, jak chłopi. Mużyk rosyjski, 
Gzy ukraiński zabrał wprawdzie pańską 
ziemię, kiedy ją można było wziąć, ale 
zabrał ją dla siebie, na swoją wyłączną 
i niety kalną własność, a nie dlatego, aby 
tå ziemia miała być w łasmością wspólną 
państwową. Do lego stopnia kollekty- 
wizmu chłop rosyjski jeszcze, mimo re- 
wolucji i panowania komunistów nie 
doszedl i. nie prędko dojdzie. Następ 
siwem tego jest, że każdy pochód ! omu- 
nistów na podbój wsi rozbija się o bier- 
ny, z każdym rokiem potężniejący opór 
niasy włościańskiej, tembardziej, że e- 
fekt socjalistycznej rozbudowy odezu- 
wa bardzo boleśnie na własnej skórze. 


Jednym z naczelnych dogmatów ko- 


mmpizmu jest skoncentrowanie całego 
handlu w rękach państwa, i o ile ten 


monopol wewnatrz kraju dopuszcza do 
pewnych wyjątków, zwłaszcza w dzie- 
dzinie handlu drobnego, o tyle, o ile cho- 
dzi o handel hurtowny, lub z zagranicą 
komuniści są nieustępliwi. Głównem 
źródłem dochodów chłopa jest oczywi- 
ście zboże. Zboże to jednak musi sprze- 
dawać po stałej, podyktowanej przez 
rząd cenie, nieproporejonalnie niskiej 
do cen wyrobów przemysłowych. Zde- 
zorganizowany bowiem przemysł rodzi- 
my, zrujnowany sowiecką gospodarką i 
nie posiadający własnych odpowiednich 
kapitałów, pracuje z z bardzo małą wy- 
datnościa, nie może zaspokoić potrzeb 
mas, skutkiem czego wyroby jego są li- 
che i drogie. Chłop rozumie więc, że za 
ciężką swą pracę nie ma tego, co mu się 
należy j dlatego nie chce sprzedawać 
państwu zhoża. Osłabia to eksport so- 
wiecki, wpm sjannie na kurs walu- 


też drugiego Ferdynanda, Ferdynanda Kokosz- 
kę, który trudni się zbieraniem psich łajen. — 
Ani jednego ani drugiego mi nie żal. 

— Ale, proszę pana, zabili pana arcyksięcia 
Ferdynamda, tego z Konopiszł, tego grubego i 
pobożnego. 

— Jezus Marja — zawołał Schwejk — a to 
ładna historja, a jakto się stalo temu panu ar- 
cyksięciu ? 

— W Sarajewie go na amenl zastnzelili z re- 
wolweru, proszę pana. A jechał on tam z arcy- 
księżną w automobilu. 

— Otóż i patrzcie, w automobilu! Taki pan 
może sobie na to pozwolić i wcale nie myśli, 
jak taka podróż w automobilu źle się może 
skończyć. To z pewnością Turcy zrobili, my- 
śmy im nie powinni byli zabierać tej Bośni 
i Hercegowiny... no, a długo się męczył arcy- 
książę? 

— Ale zaraz skończył. Wie pam, taki rewot- 
wer to nie szpas. Niedawno to jeden pan ohok 
w kamienicy bawił się rewolwerem i całą fa- 
milje zastrzelił razem ze stróżem, który przy- 
szedł się popatrzeć, kto to ma trzęciem piętrze 
strzela. 

— Niejeden rewolwer nie wypala, żeby się 
na głowie postawił. Jest dużo takich systemów 
pani Miller. Ale na arcyksięcia to oni już ku- 
pili coś lepszego i założyłbym się, że ten, który 
ło zrobił, porządnie się ubrał do tego. To nie 
jest tak, jak raubszie strzela na leśniczego. A 
tutaj przecież chodzi o to, jak się do niego zbli- 
żyć. Do takiego pama nie można przychodzić w 
łachmanach. To trzeba włożyć cylinder conaj- 
mniej. 

— Bylo ich więcej proszę pana. 


Ceny ogłoszeń 
za 1 wiersz milimetrowy: 


NEG AG 
Nadesłane... . 35 „ 
Po kronice ... 45 5 
Na I-szej stronie 50 „ 
Drobne od słowa 7 „ 


Zwykłe 


Układ tabelaryczny 
o 5000 droższy, 


Załączniki wedle umowy. 
Wyłączne zastępstwo j 
na zachodnią Europę: 
M. DUKES, Następcy 
WIEDEN byolin 


ity, a tem samem utrudnia dowóz towa- 


rów zagranicznych do Rosji. Rząd so- 
wiecki cheąc znaleźć bodaj chwilowe 
wyjście z tego zmukniętego kola ucieka 
się do represji, do podatków w naturze 
ja przymusowej rekwizycji. które oczy= 
wiście nie przyczyniają się do uspokoje- 
nia wsi. 

Przejdźmy teraz do robotników. — 
Diexwsze upojemie rewolucją i hojnie 
izucanemi frazesami i obietnicami mi- 
nęło bezpowrotnie. Zawierucha wojny 
domowej i długotrwały stan chaosu zami- 
szezyły wiele warsztatów praey. iub je 
pow ażnie uszkodziły. Brak fachowe- 
ści i biurokratvezny system panujące z 
matury rzeczy we wszystkich przedsię- 
biorstwach sowieckich doprowadziły 
przemysł do ruiny. Następstwem tego 
jest ogromna ilość bezrobotnych z je- 
dnej strony, a przeciążenie pracą z dru 
giej. Robotnicy np. Narod omiński iej 
fabryki włókienniczej. opowiadali O lA- 
ejonalizacjić, o tem, jak pod szumnemi 
hasłami E | i siedmiogodzin- 
nego dnia pracy wyzyskuje się rohotui- 
ków, jak stopniowo od jednego robotni- 
ka na dwa warsztaty przeszli do trzech, 
a nawet ezterech, a zarobek utrzymuje 
się na tym samym poziomie, 

Taki np. niepodejrzany o burżuazyj- 
ny światopoglad świadek, jak socjalista 
W, Werliński, który po trzechletnim ze- 
słaniu na Sybir otrzymał pozw olenie na 
wyjazd do Palestyny — „piszę w „30- 
cjalistczeskim Wiestmiku*:  „Miiastecz= 
ko żydowskie na Ukrainie przedstawi ia 
rozpaczliwy widok, jak po pogromie, 
Wszędzie sklepy zamknięte i opieczeto- 
wane, prawie w każdem miasteczkn są 
ludzie skazani na rok,aibo dwa lata wię- 
zienia za ukrywanie towarów, za pod- 
wyższenie cen, albo za sabotaż przygo- 
towania zapasów zboża. Obecnie stosuje 
się nówą karę: „konfiskatę majątku", 
i wiele rodzin wyrzucono już na ulicę 
bez kawałka chleba z groźbą więziemia 
albo zsyłki. Wszędzie w Rosji — we- 
dle jego słów—odczuwa się niesłychany 
głód towarów zarówno przemysłowych, 
jak i srodków żywności. Wszystko wy- 
"daje się na kartki w bardzo ograniczo- 
nej ilości i przed sklepami widać długie, 
nie kończące się ogonki, jak w pierw- 
szych latach panowania bolszewików. 

Werliński końazy swój artykuł nastę- 
pująco: „Życie w kraju jawnie zamiera. 


— To się samo przez się rozumie, pani Mil- 
ler — nzecze Schwejk, kończąc masaż kola- 
ma. — Jeżeli oni chcieli zabić arcyksięcia a'bo 
cesarza. to musieli się z kimś poradzić. Więcej 


ludzi, więcej rozumu. Jeden radzi to, drugi 
tamto i w ten sposób najcięższą rzecz łatwo 
pmzezwyciężą, jak to stoi w naszym hymnie lu- 
dowym. Najważniejsza rzecz to zazionąć taki 
moment, kiedy tak. wielki pan przejeżdża.. — 
Naprzyklad jeżeli sobie jeszcze pani przypo- 
mina Lucheniego, który śp. cesarzową Bilżbie- 
tę zakłuł pilnikiem. On poszedł z nią na spa- 
cer. I ten sam los czeka jeszcze wielu ludzi. 
Zobaczysz pani Miller, że jeszczę przyjdzie 
kolej na cara i na carową i co niech Bóg za- 
chowa, na naszego cesarza, jeżeli już zaczęli 
z jego stryjem. On ma wielu wrogów nasz sła- 
ry Framio: Niedawno tu jeden pan przyszedł 
do szyniku i powiedział. że przyjdzie taki czas, 
że cesarzowie jeden po drugim zaczną wyla- 
ływać jak z procy. A potem nie mógl zapłacić 
rachunku i gospodraz chciał go kazać areszio- 
wać. A ten mu dał w mordę Taz, a policjanto- 
wi dwa. Później go odwieźli wozem policyj- 
nym, ażeby wyparował. Tak, pani Miller, dzi- 
siaj dzieją się ładne rzeczy! Znowu strata dia 
naszej Austrji. Jakiem był przy wojsku, to je- 
dem infantenzysta zastrzelił kapitana. Nałado- 
wał .gwer i wszedł do kancelarji. Tam mu po- 
wiedzieli, że niema czego szukać, ale on się u- 
parł, że musi mówić z panem kapitanem. Ka- 
pitan wszedł i zaraz mu wyrznął kasarniaka 
a ten strzelbę zdejmuje i buch go w serce. — 
Kula przeszła panu kapitanowi przez plecy i 
jeszcze w kancelarji szkody narobiła Stlukła 
flaszkę z atrameniem i oblaia akta. (C. d n.) 
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tmzeby do 
w jaki sposób dało się przeżyć. 


Tak podozas surowej 


ale wiadomo jest, że jeżeli 


Sensacyjne przyznanie 


pranie możliwości, aby tyłko 


| h zimy wiele 
zwierząt n. p. niedźwiedzie, zapadają w 
sen zimowy. Niedźwiedź jest uważany 
w zachodniej Europie za symbol Rosji, 
niedźwie- 


Rozkład wewnętr 


So—— 


Z 


NOWA REFORMA 


Paea 


Ludność stara się zredukować swoje po- |dziowi przerwać gwałtownie taki sen, 


to skutki mogą być bardzo poważne. 
Może być, i my jeszcże doczekamy się 
przebudzenia niedźwiedzia”, 

Od siebie dodać możemy, że nie- 
dźwiedź, to zwierzę wprawdzie ciężkie 
i powolne, ale... bardzo silme. a. 


ny bolszewizmu. 


się Moskwy do upadku. 


(Telegram własny „N. Reformy"). 


Wiedeń, 14 czerwca, Komunistyczna „Rote 
Fahne'* zamieszcza charakterystyczną odezwę 
centralnego komiteta rosyjskiej partji komuni: 
stycznej w Moskwie, kłóra mawołuje wszyst 
kich członków partji do zaradzenia złemu i do 
baczniejszej nwagi na grożące zewnętrzne i 
wewnętrzne niebezpieczeństwo. Manifest tof 
jest rewelacyjnem przyznaniem się do bez: 
władn niemocy i kałastrofalnego hankrnctwa 
idei bolszewickiej. Zamieszczamy poniżej naj- 
charakterystyczniejsze zwroty i hasła, odsła 
miające istotny stan nzeczy: 

„„Towanzysze! 

Nasze gorączkowe usiłowania w kierunku 
pmzelksztalcenia systemu społecznego naszego 
kraju matraliają na groźny opór wzrastającego 
kapitalizmu i kułaków. na powszechny sabo- 
taż i zdradę zawodowych specialistów. 

Lóez mie tylko wymienione wrogie siły pod- 
ważają bezpieczeństwo naszego systemu. — 
Powodzeniu naszej sprawy zagradza drogę bin- 


rokratyzm aparatu państwowego, który cechu- | 


je lenistwo, zarozumiałość, niezdolność zrozn- 


mienia sprawy ogółu, oburzające niedbalstwo | 


i lekceważerie powierzonych zadań, Wszyst- 
kie te pozostałości po carskim systemie urzę- 


dniczym wypływają z braku kaltnry i uświa- 
domienia ogółu i utrudniają przyciągnięcie i 
przywiązanie mas do nowego systemu. Robot- 
niey stykają się ma każdym Kroku g wewnętrz* 
nem rczprzężeniem i zgnilizną, która cechuje 
nietylko aparat rządowy, lecz dociera do kat” 
dej poszczególnej organizacji partyjnej, a obja- 
wia się w opilstwie. opieszałości, złośliwych 
intencjach szkodzenia sprawie, Zwycięża na 
całej limfl intencja zrobienia karjery za wszel- 


ką cenę, bez oglądania się na istotę sprawy. 

W takieh warunkach, wobec takich prze 
szkód natury wewnętrznej nie może być mo- 
wy o powodzenia walki z przeciwnościami na 
zewnątrz państwa”. 

Manifest po wyliczeniu wszyslkich klęsk | 
oznak banknućtwa systomu stawia program ra* 
towania zagrożonego komunizmu. Przed” 
wszystkiem zaleca pozyskanie socjalistów dla 
sprawy i wykazuje konieczność interwencji 
partji w sprawach biurokratycznych, t. zn. aby 
organizacjom zawodowym pozostawić wolność 
wyberu lub likwidacji każdego organu wyko* 
nawczego į aby term samem masy mogły mieć 
stałą kontrolę nad rządzącymi, 
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Lewica chłopska grozi głosowaniem 


przeciw budżetowi. 
BDicgśkscowe posiedzenie Sejmu. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 15 czerwca Marszałek Daszyń* 
ski otworzył w piątek o godz, 11.30 wssiedze- 
nie sejmu, przeznaczone do odbycia trzeciego 
czytania budżetu. 

Pierwszy zabiera głos w dyskusji pos. Wóż: 
nicki (Wyzwolenie), który oznajmia, że stron- 
mielwo jero uzależnia stanowisko swoje przy 
głcsowanin nad całością budżetu od przyjęcia 
poprawek, zgłoszonych przez stronnictwa Wło- 
ściańskie, a w szczególności ód przyjęcia po- 
prawki do art. 11 ustawy skarbowej, którało 
poprawka upoważnia ministra skarbu do udzie 
lenia z zapasów kasowych kredytów w wyso- 
kości 100 miljonów zł, z terminem 12 mie- 
sięcznym na cele podniesienia produkcji dro- 


bnego rolnictwa. Gdyby poprawka ta nie zò- 
stała przez izbę przyjęta, naienczas żapowia- 
da mowca najdalej idące konsekwencje, t. zn. 
że stronnictwa włościańskie gotowe są głoso* 
wać przeciw całości budżetu. 

Podobne oświadczenie (na złożyć ńastąpnie 
prezes Strorńnicłwa Chłopskiego poseł Dąbski. 

Jak zwykle do budżetu zgłoszonych zosta 
ło kilkadziesiat rezolucyj. Komisja budżetowa 
miała rezolucje le uzgodnić i zebrała się w 
tym celu na posiedzenie, ale ze względu Ra 
krótkość czasu postanowiła. zaproponować od” 
łożenie głosowania nad rezolucjami do posie 
dzenia wtorkowego sejmu. 


Protest pos. Jaworskiej 
przeciw fałszywym informacjom. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 15 czerwca. Na dzieiejszem po- 
siedzeniu komisji oświatowej przed porząd- 
kiem obrad, pòslanka Jaworska (BBWR) za- 
protestowała przeciw informacjom o przebie- 
gu ostatniego posiedzenia komisji administra- 
cyjnej, poświęconego rozważaniu kwestji zam» 
knięcia pięcin klas gimnazjnm ukraińskiego 
w Stanisławowie, uniesżczonym w pismach 
prawicowych. 

W informacjach tych podsunięto posłance 
Jaworskiej oświadczenie przeciw obchodowi 
świąt narodowych i tem podobne niedorzecz- 
ności. Do protestu przyłączył się pos. W řady- 
sław Wojtowicz (BBWR) Protest został za- 
protokołowamy wśród przytakiwań całej ko- 
misji. 

Następnie do porządku obrad zabrał głoś 
przedstawiciel ministerstwa oświaty, dyr. dep. 
Czerwiński. który oświadczył, że wniosek 
pos. Próchnika (PPS), domagatący się ulg 
egzaminacyjnych dla namczycieli szkół śre- 
dnich, wymaga jeszcze studjów przygotowaw- 
czych i prosi, aby komisja wniosku nie forso- 
wała. 

Zgodnie z tym apelam, przyjeto wniosek 
pos. Wł. Wojtowicza o odroczenie rozprawy 
nad wnioskiem pos. Próchnika, boczem bosie- 
dzenie zamknięto. 


Załarg o nadzwyczajną komisję 
dla badania nadużyć. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 15 czerwcą. Komisja administra- 
cyjna przyjęła w trzeciem czytaniu projeki 
regulaminn nadzwyczajnej komisji sejmowej 
dla zbadania rzekomych nadużyć wyborczych 
i sformułowała wniosek, dotyczący zapozna- 
mia fządu z imatetjałeń. W obradach komisji 
nie wwięli udziału przedstawiciele Jedynki na 
zmak protestu przeciw uchwalaniu regulami- 
ñu, éo spfzeciwia Się tenorowi kompromisu 
zajropokuwanego przez marszałka Daszyń: 
skiego, 

mMM 


Wniwsek socjalistów o przyznanie kolejarzom 
23 procent POAWYŻKI piac. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 15 czerwca. Związek posłów 
socjalistycznych zgłosił w Sejmie do trzeciego 
czytania budżetu wniosek o przyznanie 26 
proc. podwyżki płac wszystkim funkojonarju= 
szom kolejowym. 


Subwencje sowieckie 
dla angieiskich komunistów. 
Londyn, 15 czerwca. 


Wielką sensację wywołało oświadczenie 
ministra spraw wewnętrznych w lzbie Gmin 
o finansowych subwencjach, dosłarczanych 
przez rząd sowiecki za pośrednietwem HI nilę- 
dzynarodówki corocznie regularnie angielskim 
komunistom. Minister oświadczył, że komuni- 
ści angielscy otrzymali w ciągi óstathiego ro- 
ku 30.000 It. szterl. regularnej subwencji. Sub- 
wencje te wynosiły w 1925 roku 380.000 mk., 
w następnym roku 560.000 mk. Prawdopodo- 
bnie sumy są znacznie większe w rzeczywi 
stości. Go do wywiienionych sum sa w reki 
rządu angielskiego dokumenty dowodowe. Dý- 


Oświadczenia niinistra wywołały w kołach 
aneielskiej partji robotniezej olbrsymie wra» 
żenie. Socjaliści chcą skorzystać s malerja» 
lu rządowego w walce przedwyborczej, prze- 
ciw komunrstycznym konitrkandydatom, po- 
AA rj w niektórych okręgach socjallistycz 
nyc + 


Wybór prezydjum Reichstagu. 
(Telegram własny „N. Reformy“): 
Berlin, 15 czerwca. Wczorajsze posiedzenie 
Reichstagu poświęcoen było wyborówi prezy: 
dium. Sprawa wywołała poważne zaintereso- 
wanie w kołach parlamentarnych, ponieważ 
chodzilo o to, ćży do prezydjum wejdzie po 


rektorzy banku rosyiskiego pośredniczą w akcj: | raz pierwszy jako wiceprzewodniczący, ko- 


wypłacania, 


| munista. 


Łączność między cwakuacją Nadrcnji 
a ówarancją polskiej granicy zachodniej. 


Wielkie znaczenie 


Berlin, 15 czerwca. Prawicowa prasa ber* 
lińska podale dziś depeszę  „Telegraphem 
Union" z Paryża, twierdzącą, że wizyta pary- 
ska min. Zaleskiego posłada wielkia macze- 
nie polityczne. 

„Telegr. Un.“ przypuszcza, że mim. Zale- 
skiemu udało się zjednać rząd francuski dla 
zapatrywań Polski na położenie na Wscho- 
dzie. Minister Zaleski w ciągu swych pary- 
skich rozmów z miarodajnemi mężami słamu 
ponownie stwierdził innctim między wcześr 
niejszą ewaknacją Nadrenji a zagwarantowa” 
niem polskiej granicy zachodniej, przyczem 
Francja miałaby objąć rolę gwarantki granicy 
polsko-niemieckiej. Jak daleq twierdzi kores- 
pondent „Telegraphen Union“, dobrze poin- 
formówame koła paryskie są zdania, że w cza- 
sle wrześniowej sesji Rady Ligi Narodów 
Briand będzie starał się te życzenia polskie 
omówić ze Stresemannem. 


zzz) Kw 


Zacieśnienie stosunków z Belgią. 


Bruksela, 15 czerwca (PAT). W związku że 
swym pobytem w Brukseli p. minister Zale» 
ski udżielił specjalnemu  korespondentowi 
PAT następujących wyjaśnień: 

— Przybyłem do Belgi — mówił p. mi- 
nister — z zadowoleniem korzystając z za 
proszenia, aby nawiązać bliższy kontakt mię- 
dzy naszymi rządami. Kontakt ten i şeir 
sła współpraca, jaka panowała dotąd mię 
dzy Polską a Belgią na gruncie Lisi Naro- 
dów, osłabła nieco z chwilą, gdy Belgja prze- 
stała być członkiem Rady Ligi Narodów. Sym- 
pałję, wieloletnia przyjaźń polityczna, łączą- 
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polityczne wizyty min. Zaleskiego w Paryżu 


«(Telegram własny „N. Reformy“). 


wymagały, aby nasze uczucia 1 myśli zna+ 
lazły wyraz jakiś abrdziej konkretny. 

Omówiłem więc sprawy polityki międzyna- 
rodowej z kierownikiem spraw zagranicznych 
Belpli, co uważałem nietylko za wskazane, 
ale za niezbędne. 3 
Pravuąłem też zapoznać się z ópinią ministra, 
Hymansa na sprawę bezpieczeństwa w związ- 
ku Z projektem paktu antywojennego Kelloga 
oraz poinformować o stanowisku rządu pole 
skiego w tej tak ważnej sprawie. 

Z rozmowy naszej prowadzonej bezpośreć s 
nio po podpisaniu belgijsko-polskiej konwencji 
konsularnej wynikło nietylko najzupełniejsze 
wzajemne zrozumienie celów politycznych i 
porozumienia w ocenie sytuacji mięńzynaro- 
dowej, ale rowniez możliwość i potrzeba za: 
warcia bliższego porozumienia w formie pak 
ta konsyljacyjno-arbitrażowego. 

Zarówno minister Hymans jak i ja uważa- 
my zrealizowanie tego projektu w prędkim 
czasie za rzecz wskazaną i pożyteczną, To 
też zaraz po powrocie do Warszawy wydam 
zarządzenia, aby przystąpiono do nadania for- 
malnych bram nowemu poliłycznema poro» 
zumienin. 

Uważam, że ten mowy akt podkreśli jeszcze 
raz coraz wybitniejszą rolę Polski w życin 
międzynarodowem oraz, że jest on nowym 
wyrazem dla tych pokojowych tendencyj, Pol- 
ska z Belgją, dwa kraje edczuwające wzajem- 
ne sympatje są zainteresowane w utrzymaniu 
pokoju i nieraz dawały dowody swoich ten- 
dencyj pokojowych. W zamierzonym przeź 
nas pakcie dają jej wyraz raz jeszcze, Wizy» 
tę moją w Brukseli należy więc oceniać jako 
dalszy ciąg konsckwentnej pracy rządu pola 


ca oba nasze narody zmpełnie spontaniczna, | skiego nad utrwaleniem pokoju Europy. 


Soejaliści zgłosili kandydaturę dotychczaso- 
wego przewodniczącego Reichstagu, Loebego, 
na przewodniczącego nowego Reichstagu. W 
głosowaniu za pomócą kartek, na 445 odda- 
nych było 70 białych. "Łoebe otrzymał 318 
głosów, komunista Thaelmann 46 głosów, na- 
ródowy śdoócjalista hitlatowiec dr. Friech il 
glosów. Lvebe został ponownie wybrany na 
przewodniczącego Reichstafu. 

Przy wyborach na pierwszego wicepreży» 
denta zwyciężył przedstawiciel Centrum 
Oester 248 głosami kandydata nacjonalistów 
hr. Tóhringa, który otrzymał 187 głosów. 

Drugim wiceprezydentem Został wybrany 
przedstawiciel niemieckiej partji ludowej von 
Kardorf 203 głos, na 405 głosujących. 

Traecim wiceprez. zosta] wybrany 130 gfo- 
sami poseł ńiemieckonarodowy Graef, bijąc 
komunisłę Tellmanna. 


Odrzucone votum nieufności 
dla rządu pruskiego. 
(Telegram wlasny „N. Reformy"). 


Berlin, 15 czerwca. Votum nientności dla 
rządu pruskiego Zgłoszone w sejmie pruskim 
przeż niemiecko-narodowych i przez komuni 
stów, zostało wczoraj odrzucone 222 głosami 
przeciwko 163. 33 posłów niem. partji ludo- 
wej powstrzymało się ód głosowania. Następ- 
nie sejm odrzuci?! również votnm nieufności 
dla prnskieno ministra kuitury i oświetenia, 
Boetkera, zgioszóna przez (rakcję niem naro« 
dową. 


Hoover kandydatem na prezydenia 
Stanów Zjednoczonych. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Nowy Jork, 15 czerwca. Na konwencie re- 
publikańskim w Kansus City minister handlu 
Hoover w pierwszem głosowaniu mianowany 
zosłał kandydatem na prezydenła Stanów 
Zjedn. 

Nowy Jork. 15 czerwca. Z Kansas City d0- 
Aosżą, że minister hamdlu Hoover osiągnął 
na kongresie partji republikańskiej wielkie 
zwycięstwo. Zaraz w pierwszem złósowaniu 
olrzymał ołbtzymią większość głosów, miamo* 
Wicie 837, wobèc czego został przez parie 
tepublikańską mianowany kandydatem do 
wyborów xa prezydenta, chociaż wymagana 
wiekszość wynosiła 535 głosów. 


Ló << oaz z 
Wybór prezydenta Argentyny. 
(Telegram własny „N: Reformy"). 

Buenos Aires, 15 czerwona. Wybór Iiigoycha 
prezydentem Angentyny 245 głosami przeciw 
78 żostał przyjęty przez personalistów bardzo 
uroczyście. Przez całą noe roźlegały się 6lrza- 
ły możdzierzowe, zmuszająć policję do częstej 
interwencji w klubach personalistów. Olbrzy= 
mi tlum ludzi demonstrował przed skromnym 
domem, w którym Irigoyen mieszkał 1akże 
podczas pierwszej prezydentury. 


Arsenał w Tientsinie 
wyleciał w powietrze. 
(Telegram iskrowy „N. Reformy“) 
Londyn, 15 czerwca. W Tiemtsinie w dziel. 
nicy chińskiej trwają w dalszym ciągu plą: 
drowania, Mimo, że słracono jnż wiele osób, 
schwyłanych ma gorącym uczynku. We czwar 


tek przed poludniem koło centrainego dworcą 


wyleciał w powietrze chiński arsenał, Liczba 
ofiar nieznana, 


Rekonwalescencja Czang -TS0-Lina, 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 
Londyn, 15 czerwca. „Daily Mail“ donosi, 
że marszałek Gzang Tso Lin oświadczył swo- 
im olicerom, iż stan jego zdrowia polepsza się. 


Krwawe zabnrzenia strajkowe 
‘w Grecji. 


Ałeny, 14 czerwca. (S). W Kavalli | Rame dò- 
szlo do krwawych starć między słrajkołacymi ro- 
botnikami tytoniowymi i wojskiem. Mianowicie 
przy drodze, prowadzące! do Kavalli, ustawili sią 
konni żandarmi celem niedopuszczenia strajknją” 
cych robotników do miasta. Wvwiązala się prżye 
tem formalna bitwa x robotnikami, w czasie któ 
rej 20 gsóh Sostała ciężko rannych W Kawalli 
ubiegłej nocy podpalono 10 magazynów tytonio= 
wych. l 

W dniu dzisiejszym przysłąpili do strajku rów- 
nież robotnicy tyłoniowi w Salonikach i Set, 
tak, że obecnie w Macedonii i Tracii strajkuje 50% 
robotników tytoniowych. Liczą się z możliwością 
straikn generalnego. Dzis przed południem doszło 
w Seres do ciężkich starć między strajknjącymi a 
wojskiem, przyczem 3 osoby zostały ranne. 


Dział siełdowu. 


Kraków, 15 czerwea. 
AKCJE CHWIEJNIE, DOLAR BEZ ZMIANY. 

Dziś w prywatnych obrotach panował ma 
tynku efeklów dò chwili rozpoczęcia óficjal- 
mego zebrania prawie zupelmy zastó(. Zaofia= 
rawanie towaru silniejeze. przy małej checi 
dò robienia transakcyj. Niektóre tylko papie- 
ry, jak Firley Fl em. i Ghodorów w żywszem 
zainteresowaniu. przy braku towaru, a z pa- 
pierów procentowych Dolarówka mocniej. Na- 
sttólj maogół chwiejny. Kursa ksztaliewały, 
się w przybliżeniu następująco: Bank Palski 
198—196, Przemysłowy 10%, Tohan 13.75== 
14, Zieleniewski 147—148. Firley HI etn. 68—= 
64— Sjersza górm. 1056—107%, Ghybie 81, 
Ghadorów 178—176. Cegielski 4248. Lokos 
twotywy 125—1275,  Dołarówka 97.25 
98.25, 

Na rynku walutowym beż zamiany. Nastrój 
spokojny» Przy ntem - zainteresowamiu, 
W Krakowie dolar got. 8.88A'4—8.89074, czeki 
bank. 8.90=8.906, w Warsżawie dolar got, 
8:88 1/1£=8.80, zeki 8893/4=8.90 1/4, ws 
wawie dolar 8.83 3/4=8.99 1/4, czeki 890— 
890%. Ww Katowicach dolar 8.89—8.80%, 
egoki 800—-8,904. Bank Polski bez zmiany, 

Wiedeń, 15 czerwca. Na dzisiejszem psies 
dzeniu Gieldy panował nastrój spokojny, nies 
kóre akcje żwyżkowały, jak Wesierski Kras 
dyt, Laenderfbank, Krupp. ARG. Union, Kar. 
paty I Nafta. Siersza 855, Portland 68, Kam 
paly 29.9, Galicja 68. Sehodnica 11.6, Nafta 
38.5 Alpine 41.95, Gal. Bank Hip. 90, Fanta 
10.4. Zieleniewski 14.6. | 

Zurych, 15 czerwca. (PAT) Paryż 20.89 3/4, 
Londyn 25,33, Nów* Jork 56.18.80, Belgia 
72.50, Włochy 27.80, Iliszpania 86.00, Tio 
łandja 209.30, Berlin 124, Wiedeń 78.01; 
Sztokholm 139.30, Oslo 139.01.5. Kopenhaga 
189.22.5, Solja 3.74.5, Praga 15.34, Warszawą 
58.17.5, Budapeszt 090.58, Bialapród 9.1372, 
Atemy 6.40, Konstantynopol 266, Bukareszt 
3.14, Helsingfors 13.04, 


Wiadomości 


NOWA REFORWA 


krakowskie. 


—— 080o 


Nowa regulacja 
w Kra 


Kamisja drogowo-kanałowa i gruntowa ha 
posiedzeniu w dniu 18 czerwca 1928 r. pod 
przewodnictwem Wiceprczydenta miasta Dra 
Wielgusa w obecności Wiceprezydenta m. Dr. 
Schneidra, uchwaliła wnioski upoważniające 
Komisję drogowo-kanałową i gruntową do 
zatwierdzenia imieniem Rady miasła spraw 
odnoszących się do regulacji i urządzenia u 
lic w myśl nowego prawa budowlanego. Na- 
stępnie zatwierdziła: 1) ofertę na dostanvę ce- 
mentu do robót miejskich, 2) przyjeła do za- 
twiendzającej wiadomości sprawozdanie z u- 
porządkowania dojazdu do placu sportowego 
„Gracoria”, 8) zatwierdziła wnioski odnoszą- 
ce się do budowy dalszej części kanału miej- 
skiego w ul. Zabłocie, Dz. XXH i skanalizo- 
wania placu Marjackiego. Łącznie ż podjętem 


Wypadek antomobilowy pod Myślenicami, 


_„ Wczoraj wieczorem ha 5 kilometrze przed 
Myślenieami jadący z Krakowa motocykl 


i urządzenie ulic 
kowie. 


uporządkowaniem ulicy Szpitalnej uchwaliła 
również i uporządkowanie calego placu Św. 
Ducha według przedłożonego projektu Bud. 
m. B. 5) zarówno uchwaliła uporządkowa- 
nie placu Nowego Dz. VIII, ul. labłonowskich, 
Studenckiej i Słonecznej do przedłużenia uli- 
cy Wolskiej, jak również i szlaku automobi- 
lowego, prowadzącego ulicami Krakusa, Tar- 
owa, Józelińską i pl. Zgody Dz. XXH. Po- 
czem zatwierdziła niwelete ulicy Wolskiej od 
Alei Krasińskiego przez Błonia do mostu na 
Rudawę. W koricu rozpatrywała projekt od- 
wodmienia dzielnic wschodnich w związku 
z odwodnieniem mających się budować ŻA- 
kładów państwowych monopolu spirytusowe- 
go na gruntach skarbowych naprzeciw Slacji 
kolejowej w Dąbiu. 


Cięższe rany odniósł emerytowany inspektor 
szkolny Szado, którego zaalarmowane z Kra- 


wpadł na autobus, idący z Myślenic, Skutki | kowa Pogotowie po udzieleniu pierwszej po- 
zderzenia były dla obu pojazdów fatalne. Tak | mocy przewiozło do Domu Zdrowia w Krako- 
motocykl jak i autobus wywróciły się. Wśród | wie: Lżejsze obrażenia odniosła rodzina r. Sza- 
osób jadących w autobusie powstała panika. | do oraz kilka innych osób. Pogotowie opatrzy- 


Kilka z nich zostało dotkliwie pokaleczomych. 


lo ich i poleciło opiece domowej. 


— ofi — 


Komunikacja autobusowa 
z Krakowem. 


Z powodu nieodpowiednich stosunków atmo- 
slerycznych, które panowały w maju i z po 
czątkiem czerwca — dopiero od połowy czerw- 
ca zacznie Związek Turystyczny uruchaniiać 
szereg turystycznych linij autohusowych. 

I tak z dniem 17. VI. br. tozpoczęłą będzie 
komunikacja autobusowa szybkobieżnym, lu- 
ksusowym autobusem do Krynicy, początko- 
wo tylko w godzinach rannych (wyjazd z Kra- 
kowa 7.46, przyjazd do Krynicy 12, wyjazd 
z Kryniey 16, przyjazd do krakowa 20.30). 
Popołudniowa tura z Krakowa, a ranna z Kry- 
micy będzie uruchomioną do końca bieżące- 
£o miesiąca, 


został uroszezony i po lem pokrzepiemiu się. po- 
' wrócił na Zwierzyniec, odprowadzany tłumnie. 


wicza. mającego słanąć w Paryżu i dr. Ludwik 
Grerócki. wmuk Adama Mickiewicza, wyrazili ży- 


ta podjęta zosłała z mogiły w dniu 13 czerwca 
b. r. i pnrzeslana zostamie ma ręce wnuka Mickie- 
wioza wraz z dokumentem. ulożonym według 
przyjętego w lych razach żwyczaju a siwierdza- 
jącym autentyczmość tej ziemi podpisami wojcwo- 
dy krakowskiego, Imdika Darowskiego, wicepre- 
zesa komitetu Magily Kosciuszki i delegata miasta, 
dra Klemensa Bakowskiego, człańka komitetu Mo- 
piy Kośrfasaki, b. mimistra mè Henryka Dudeka. 


przedstawiciela Uniwersytetu Jagiehonskiego, prof. 


Zakopiańska linja_autabusowa kursuje już dra Śtanslawa Ciechanowskiego, komendamia ko- 
w godzinach rannych z Zakopanego, a w po- | szar przy Mogile Kościuszki, mjr. Ilenttka Dosko- 
południowych z Krakowa, zaś od dnia 17: VI. | czvńskiego, feferenła dyrekcji robót publiezmych. 
(niedzieli) będzie uruchomione drugie połą- | Słańkowskiego. Przy aktie podjęcia ziemi obecna 
ezenie ranne z Krakowa, popołudniowe z Za- | brła fakże pani mwolewodzima Datowska. 
kopa nego. OGÓLNA WYSTAWA BIEŻĄCA W PAŁACU 

Cena przejazdu z Krakowa do Krynicy lub p y a Z ei | 

; r : s z. med południem. 
2 0a zi. 1085 w + nab do Zako- Biorą %* niej udział amtyści: Cybulski, Dyboska, 
PE 2 MON RE Gottlieb, Hormiatkiewiez, Janowski. Jarocki. Kar- 
” Również öd 17. VI. kursować będą WOZY NA | piąski. Katszniewiez, Kamocki, Kowalski. Kude- 
linji Kraków-Myślenice z dwukrothem dzien- | więz, Oleś, Paciorek, Pieńkowski, Poduórski, Pro- 
nem połączeniem z Krakowa do Myślenic i| raszko, Rehak, HRubezak, Stachlowicz. Szwarc. 
z powrotem, oraz Kraków-Trzemeśnia przez | Uziębło, Weiss, Winiamz, Wippel. Wołzimowski, 
Myślenice. Wtczółkowski, Wnzeciński, Żumawski i inni. Wy- 


a ba $ a . | stawa zajmie wszystkie salony „Paisu, Szlaki 
Wreszcie w najbliższych dniach uftchomi |” OPIER RANE PODCZA A 
Polski Związek Turystyczny komunikację aw bg T a a EO AE 


P- = nałeży odbierać w Pałacu Sztuki od zafz. 10 rano 
tobusową na linjach Kraków-Jordanów, Kra- |do 2 po poludniu. Dziela niendeyane üo keech 
ków-Szczawnica, Kraków-Bielsko-Gieszyn. Do | miesięcę przepadają na rzecz Towarzystnea. 
kładne daty uruchomienia tych komunikacyj| NIEDOSTATECZNE SKRAPIANIE ULIC. Otrzy- 


będą przez Związek Turystyczny jeszcze po | mujem$ częste kärgi z miasta na nietosłateczne 


dane skrapiańie niektórych ulic i placów. Tumamy kłu- 
j - "i s . | M przewalają się w powietrzu, zasypując nie- 
Rówrocześnie donai Związek, fż stacja tylka przechodniów, ale dostając się wszędzie 


autobusowa na pl. św. Ducha. otrzymała tele- | przez atwarte okna. Są miejsca, kłóre — np. Ry- 
fon 3717 (międzymiastowy), na który móźna | nek Podgórski — dawno już nie widzialy skrapia- 
zamawiać wcześniej bilety i zasięgać mfior- EA wo w ka sud porze a=: doklliwie duje 
maey) w sprawach komunikacji autobusowej. | się tam wszyślkim we maki. 

> r - p k NAGŁE ZGONY. Marja Raczyńska, lat 60 K- 


kząca, oraz Marjan Neuman, lat 78, zmarli nagle 
OKTAWA BOŻEGO CIAŁA zakończyła sie | prawdopodohmie wskutek udaru sercowego 

wczoraj po poludmiu procesją Marjacką, którą po- | . PARRAN PRZYGNIÓTŁ PRZECHODZĄCĄ KO- 
prowadził ks. infułat dr. Kulmowski. Procesja | BIETĘ. W ulicy Kolelek na przechodzącą Reginę 
w której Waly udział Hezme bractwa kościelne | Nowak zawamł się Staty parkam i przygniótł ja 
g chorąawiami i feretronami. cechy ze szłamłara- | tym cieżetrem, Norak odnioski szdreg kontitzyj. 
mi i heme duchowieństwo. obeszla rynek, za- | Należałoby nwrócić większą wagę na stare, Init- 
trzymując sią przy olłarzach Przy logosdlawień- | wiejące prołkany w hasżem mieście, które miemał ha 
stmie odzywaly się z wieży Marjackiej głosy trąb. | każdaj ticy czyhają na przechodnia. 


W liznych oknach budynków w czasie procesji 
Iemelc śmucce_ 


PROCESJA NA MAŁYM RYNKU. Z powodu od- | z jednego okien w 


hyć się mającej procesji z kośatola. 00. Jezuitów 
prży ul. Kopemika, magistrat wstrzymuje wszekki 
ruch tak tramwajowy, jak i kołowy w ulieach: 


SŁÓJ Z WODĄ SPADŁ MU NA GŁOWĘ. Ada- 
mowi Augustynowi spał na głowę słój z wodą 
u na ulicy Cieszyńskiej. 
Cios w glowę był tak silny, iż Aumustyn dozmał 
wstrząs mózgu. Nieszrzęśliwą oliarą Żajęło Się 
Pogołowie, które odwiozło ją do szpiłała. Ch była 


Kopernika, A. Połoekiego, Sienmej, Małym Rynku | powodem spadmięcia słoja z okna, na maie nie 


iul Mikolajskiej w dmiu 15 b. m. od godz: 5-tej | Sty 


po poliłdmiu aż do ukończenia się procesji. 
LAJKONIE. Wczoraj 


jadam. 


NA GORĄCYM UCZYNKU, Aresztowano Ta- 


po południu wytuszył | deusza Szelążka, który włamał się do mieszkamia 


z dziedzińca kłaszłoru DP. Norbertanek na Zawie- | Walentego Wybowka, gdzie skradł garderobe. Sze- 


rzyńcu tradycyjny „Łajkomik”, ubrany we wapa- 
mialy strój tatamski, 


chorągiewki, oraz półksiężyc, przy dźwiękach mu- 


uzbrojony w buławę i ze j przez właściciela mieszkania, 
etym orszikiem jamczarów; niosących Sztamdar, | w rece policji, 


lążek został przyłnzymany na gorącym uczynku 
który oddał go 


zyki „mlaskotów”, wyruśzył nu podbój krakowa.| WALNE ZEBRANIE CZŁONKÓW TOW. RA- 
Po procesji mónjackiej, okbrzymie Uumy publicz- TUNKOWEGO odbędzie się w miedzičle o godz. 
nosci oczekiwały przybycia Tatara na placu Fram- |11 rano w sal lekarskiej przy uł. Radziwwiłlow- 
cszkańskim. w ul. Brackiej i rynku. Ltykonik od- | skiej. 

był holdownirze harce. przed pałacem biskupim | WYSTAWA PRAC rysunkowych i warsziało- 
i prized pałacem „Pod Baranami“, poczem skiero- | wych uezniów państwowej szkoły przemysłowej 


ZIEMIA POLSKA Z MOGIŁY KOŚCIUSZKI POD | 
POMNIK MICKIEWICZA W PARYŻU. Mistrz Bor- | 
delle, znakomity twórca pomniku Adama Miekie- | 


camié, dżehy pod pomnikiem lym zmajdowała się! 
garść żiemi polskiej ż Mogilv Kościuszki. Ziemia | 


kobiece i rekonwalescencja, Nowożytne 


dło cesarza Karola). Kołej linowa na 


manie R. M. 6.50 wzwyż Prospektów i 


Mickiewicza 5, w salach parterowych i na. I-em 
piętrze w dniach 17, 18 i 19 b. m. od godz. 10—18. 

WYCIECZKĘ DO DUBIA I OKOLIC CZERNY 
urządza wydzial  kalturalmo-oświatowy Związku 
Zawódoego pratonyników nmysłówych (Kraków, 
Sławkowska 6) w niedzielę driia 17 b. m. Zbiór- 
ka przed główwmym dworcem o godz. 7.30 rano. 
Do soboty dnia 16 b. m. przyjmuje zgloszemia 
uczestników i wziela imitormtacyj sekretarjał 
Związku w gdz. 5—9 wieczorem. 

ZARZĄD ZWIAZKU MŁODZIEŻY PRZEMY- 
SŁOWEJ I RĘKODZIELNICZEJ w Krakowie urzą- 
dza dnia 17 b. m. (w niedzielę) o godz. 15-tej 
zawody sportowe w parku sportowym „Juvenia 
(na błomiach rmiejskich obok nowego koryta Ru- 
dawv). Program obejmuje: zawody lekkoatletycz= 
he, zawody w piłkę siatkową i koszykowa między 
drużymą związkową a drużyną IV gimnazjum, 
match pilki nożnej między dmżyna „Jedność“ 
a drużyną  „Podgórzamka”. oraz ćwiczenia na 
przywządach gimnastycznych. Po zawodach tiro- 
czygte wręczenie nagród zawodnikom przez mājo- 
in Rasolomesfciego, oficera p w. 6 dvw piech. 
Zdwodę odbędą sie bez wzęledu na pogodę. Pod- 


| mas zawodów zabawa ogrodowa ż niespodziam- 


kami przy komcercie orkiestry związkowej. Wstęp 


dymie tylko dałki dobrowolne w dowolnej wyso- 
kości na cele Związku. 


Zmarli: 


— Wczoraj zmarł w Krakowie w 72 roku życia 
znany i cieszący się ogólną sympałją em. pułko- 
wńik, Matwycy Rosethibórk. Zmawłv osierocił ro- 
dziny radey miasła mec. dra Adolia Meiselsa 
i dyr. Marko. 

— Niedawno złożono na miejsca trióczmego Spo- 
czynkn. na  cmenłarzu parafii  płomkowskiej 
w Wiełkopolsce. zwłoki $. p. Ludwika Kraski, we- 
lerana z 68 roka,  poruezmika wojsk polskich. 
Zwłaki, złożone w 'łrummie. pożegnał w imieniu 
powiatn starosia Dietl. Wzdłuż dróg oczekiwały 
rzesze paraljam, które lącząc się z długim pocho- 
dem, uczyniły go prawdziwą maniłestacją. Nad 


lewski. 


apr : = 
Dodróż naokoło PI 
II. 

Pierwszym odcinkiem naszej podróży na- 
około plant była — jak sofie czyłelmicy przy- 
pominają — okolica koło sadzawki z labędzia- 
mi. Nie przypom'macie sobie? Te nie nie Szko- 
dzi — nie obrażam się o to. Tempo współczes- 
nego życia jesl tak szybkie, że widzowie w tea- 
trze podczas drugiego Au zapominają zupeł- 
nie o pierwszym, a po wyjściu z teatru me pa- 
mietają wcale treści szńuk.. 

Zwieńznmy tedy druci odcinek. Idziemy 
wzdłuż murów braniy Florjańskiej i spogląda- 
my w otwarte okna 
skich. Z okien nikt nie wygląda. nie powiewa 
w nich żadna firamka, nie stoi na framudze 
żadna doniczka. A jednak wydaje ci sie, że 
łam Kkmzatają się zjawy jakieś, że tam duchy 
osób dawno pomariych korzystają z nicobec- 
ności ludzi « patrzą na pamiątki po nich pozo- 
stale. I nie należy się dziwić, że czasem w 
gablotkach na klucz żarmkmiętych. niektóre 
przedmioty wyglądają, jak gdyby je kłoś poru- 
szył. b 

-Siadasz na ławce w cieniu ogromnego drze- 
wa i spoglądasz w owe okna, które są oczami 
świała dawno umarłego. Światło słonecznie są- 
czy się szezelinami konarów i pada plamami 
złołemi na pnie drzew, ha tranrnik, na wy- 
deplaną aleje, Ogarnia cię ów nieokreślony ra- 
slrój, wśród klórego zapominasz nawet o Za- 
paleniu papierosa, Nagle dolałują cię ż boku 
osłró wypowiedziane wyrazy: _ a 

— Może zdjęcie fotograficzne? Tanio, 50 
groszy za szilukę. , 

Fotograf amihulamsowy, Czy jak go tam na- 
zwać, w jednej chwili, korzystając ż twojego 
zaskoczenia, zdejmuje twój konterfekt i wręcza 
ci go z uwagą, że cztery sztuki kosztują tylko 
1 łz, 50 groszy. Odmawiasz energicznie, pła- 
cisz 50 groszy, a fotogralię chowasz, ho osta- 
tecznie może przydać się do jakiej legiłymacji, 
o ile osoha wydająca się, będzie się odznaczać 
alho bardzo krótkim wzrokiem, albo nadzwy- 
czajnem rozlargnien:em. 


murem ma usypisku, pozbawione łrawv, spò- 
strzegam kosa. Bardzo pilnie żerował, sżuka- 
jąc zwłaszeza glist, które śą przysmakiem dla 
kosa. Obudziły się odłegłe wspomnienią z :ał 
ehłopięcvch. Słanęli w pamitelhi jak żywi slym- 
na młasznicy i hodowcy ptaków. Ujrzałem 
klatki dla skowronków i słowików z płócien- 
nemi dachami. Ujrzałem inne klatki dla krzy- 
wonosów, które odgrywają u nas role papug — 
klatki o silnych drutach, gdyż krzywonos spa- 
ceruje po jej ścianach, używając do tego po- 
mocy zakrzywionego dzióba. Ujrzałem szczy- 
sly, czyże, gile, sojka i ilp, Ślepnące w Mie- 
woli, drozdy, kosy, szpaki, sikory, które zma- 
komicie winieją udawać, jakoby były zdechłe. 
Zmartwychiystał na chwilę swiat któremu 
kres położyła Ustawa o ochronie ptactwa Spie- 
wającego. 

Idźmy dalej. Ż ulicę dolaluje głuchy odzlos 
tarkotu kół i uderżeń kopyt końskich o bruk, 


Najładniejsze miejsce Kąpielowe 
a m — æ 

w Alpach bawarsisãcEa 

Katar oskrzeli, astma, rozedma płuc, choroby organów oddechowych, serca, dziecięce, 

nie wszelkich systemów. Kąpiele solankowe (najsilniejsze solanki kontynentu). Pod- 

górskie kąpiele borowinowe z wysokich miejsc podgórza. Spacery miejscowe do Oertla 


(250 km dobrze utrzymanych dróg we wszystkich wzniesieniach). Wodolecznictwo (źró- 


Czas kuracii w ciągu roku, główny sezon kąpielowy: kwiecień do końca października. 
Orkiestra zakładowa, sporlowe i towarzyskie zabawy. Słacja lotnicza. Dzienne utrzy- 


tia ziwddę hezpłatny, Przęjnować się będzie je- 


grobem przemówił przedstawiciel armji, major Da- | 


muzćum ks. Cznrtory- | 


Czar prysnął. Spoglądam fo ziemi 1 olo pod | 


środki lecznicze: Sale pneumatyczne, inhalator- 


Predigstuhl (1613 m ponad poziomem morza). — 


błiższych intormacyj ndziela Zakład kanielow= 


Plamty daja tutaj cień, ale nie dają ciszy, k 
Oglądasz drzewo wolności, zapom'ame dzisiaj 
i oglądasz dużą grupę pałm pod bokiem teatru. 
|Nie bamdzo im tu może śwwojsko. Przy sposo- 
kmości składasz cichy hołd przed skromnym 
pomnikiem Bałuckiego, który był omgi hożysz- 
czem Krakowa. Spotkał go smułny les. Nie 
zapomniano o nim, tylko byle kto meca się 
nad nim. 

Komiec podróży. Tylko jeszcze idziemy przed 
front leatrm i podziwiamy przepiękny skwer 
kwiatow v. H. Josse. 


Wiadomości z kraju. 


Uroczystość legjionowa 
ina „Polskiej Górze“ pod pro- 
tektoratem Marsz. Piłsudskiego. 


W dniu 14 bm. p. Marszałek Pilsudski przy- 
jał prezesa nowozawiązanego Komitetu uro- 
czystości legjonowych na „Polskiej Górze” pod 
kostjuchmóweką had Siprem na Wołyniu, P. 
|A. Słaniewicza, oraz dra E. Piestrzyńskiego, 
prezesa Związku Legjonistów. którzy prosili p. 
Marszałka o przyjęcie protektoratu nad ps- 
wyższym Komitetem. Ń 

P. Marszałek protektorat przyjął i obiecał 0- 
sobiście wziąć udział w uroczystości, o ile 
tylko pozwolą mn na ło sprawy państwowe. 

„„Połska Góa“ zapisana jest chlubnie w ħi- 
storji walk legjonowych. Bitwa stoczona łam 4 


t 
lipca 1926 r. była jedną z najwiękezych, w A- 
kiej braly udział legjony. Zginęlo w niej wiel, 
jak np. Wyrwa, Slaw i mni. 

Myśl o urzadzeniu w polowie lipca uroczy- 
| stości na „Polskiej Górze“ zrodziła się wśród 
i szerokich ster społeczeństwa wołyńskiego. — 
Wybrano Komitet Organizacyjny, do którego 
weszło szereg wyższych oficerów legjonowych 
i miejscowych działaczy społecznych. 

W programie uroczystości znajduje się: 
msza polowa, odczyly, marsz drogowy, sYpa- 
nie kopca na „Polskiej Górze“, wmurowanie 
pamiątkowej tablicy Hd. W uroczystości tej 
weżmie udział wielolysięczny tłum: z calego 
województwa wyruszy en pielgrzymką na 
„Polską Górę“. 


Objawy zdrowej myśli państw. 


Jak już donosiła prasa. w dniu 17 czerwca 
jodbędą się wybory do rady niiejskiej m. Brze- 
ścia. Dolyvehczas zgloszono przeszło 20 list, 
iw tem 2 polskie, tj. Bezpartyjnego Bloku Pra- 
cy Samorządowej, kłóra uzyskala Nr. 1 i 
IP. Pe Sa oznaczoną Nr. 2; dalej wpłynęła fi- 
sta rosyjska, oraz 18 lisl żydowskich. Fakt 
zgłoszenia jednej listy polskiej blokowej do- 
wodzi, że idea realnej pracy na niwie mo” 
spodarczej, zainicjowana przez ..ledynkę* w 
czasie wyborów do sejmu, znalazła tutaj cał- 
kowiłte zrozumienie. Tem samem wybory miej- 
skie w Brześciu słoją madal pod znakiem my- 
$li ogółno-państwowej, to bez wątpienia jest 
pieknym wyrazem obywatelskiego poczucia 
ludności. 


| Warunki pobytu w uzdrowiskach 


| Imbień Wielki koło Lwowa. Taksa kuracyj- 
|na za sezom 16 zł. od osoby. lekarze, dzieci do. 
lat 10 i slużba taksy nie płacą. Pokoje unie- 
klowane do 5 zł., całodzienne utrzymanie 3.50 
do 5 zł. dziennie od osoby. Kąpiele 2 do 5 zł 

Ojców (uzdrowisko). Karła klimatyczna 6 
zł. od osoby miesięczmie. Pokój z pościelą i u- 
sługą 3 do 8 gl., całodzienne utrzymanie 7 zł. 
dziemnie, 

Worochła (stacja klimatyczna. woj słanisia- 
wowskie), Taksa kuracyjna 17 zł. za sezon. — 
Utrzymanie w pensjonatach 5 do 6 zł, dziennie 
od osoby. Pokoje z pościelą i światłem t do 5 
złotych. 

Zaleszczyki (stacja klimatyczna nad Dnie- 
sirem). Taksa kuracyma 10 zł. ad osoby za SE< 
zn; rodzimy do trzech osób placą 15 zł., pó- 
nad 3 osoby 20 zł, Mieszkamie z utrzymaniem 
w pensjonatach dziennie 10 do 12 zl., pokoje 
umóhlowame poza pensjonatani 40 do 100 zł. 
miesięrzmie, zależnie od położenia, wielkości 
i urzdzenia, 

Rymanów-Zdrój. Taksa kuracyma >d pierw- 
ezej osoby 15 zł., od drugiej — 10 zl., ad na- 
stąpmych 5 zł, za sezon. Pokoje w drugim $6- 
zonie 250 do 7 zł. dziemnie.! Calodzienne u- 
trzymanie dla dorosłych i dzieci od iat 6 
wzwyż 8 zł., dzieci poniżej 6 lat — 6 zł, Ką- 
piele 2.50 do 5 zł. 

aS 

POWRÓT DRA PIESTRZYŃSKIEGO DO WAR- 
SZAWY. Powrócił do Warszawy z zagranicy 
dyrektor departamentu służby zdrowia, dr Pie. 
ślnzyński. Dr. Piestrzyński objechał Czechoswa- 
cję, częściowo Niemcy i Danię, glzie zapoznał się 
ze szpitalami, sanalorjami, przychodmiami i ko- 
lomiami dla  grużlików. Należy zaznaczyć, że 
w Niemczech de. Piestrzyński nie mógl obejrzeć 
wszyełkiego, gdyż nabati na trudności ze sinony 


tamtejszych sie” polilreznych. b 
„ZJAZD PRACOWNIKOW — ADMINISTRACJI 


| GMINNEJ. W dniach 23, 2t | 25 b. m. dlradować 


wal się do lokalu Hawełki, gdzie wedle tradycji, | w Krakowie będzie otwarła w budynku przy Alejiia nad wszystkiem górują trąbki saunoclhodów. | będzie w Warszawie walny doroczny zjazd prae 


4 NOWA REFORMA 


Tajemnicza epidemia w Białej Podlaskiej. 


Z Warszawy donoszą: W Białej Podlaskiej | wy powyższe są spowodowane masowem za- 
wybuchła wczoraj tajemnicza epidemja, na truciem przez spożycie nieświeżego mięsa. 
którą zapadło 300 żołnierzy 34 pp. oraz kilka- | Okazało się jednak. że na chorobę z temi sa- 
set osób cywiłnych. memi objawami zapadły również osoby w 

Objawami nowej epidemji były silna gorącz- mieście, które mięsa żołnierskiego nia spo- 
ka, bóle głowy, kurcze żołądka, drętwienie żywały. Komisja sanitarna w ciągu dnia 
Il. dz dzisiejszego będzie prowadziła dalsze badania. 
Przybyla komisja sanitarna sądziła, że obja- ——— x 


w 


cawników admimistracji gminnej, połączony z ob- | ting — gabinet len przeprowadził znaczne re- 
chodem 10-lecia tej najstarszej organizacji praco- formy w zakresie wyborów do parlamentu i 
EW R. Pierwszy dzień zjazdu włkrólce kobiety uzyskały prawo głosu. W r 
wypełlmią obchody poświęcenia sztandaru zwią- | 3 : : e zł 
zkowego i uczczemia 10-lecia Związiku. Poświęce- | 1919 Brant mg utworzył gabinet liberalny, któ- 
nie sztandaru odbędzie się w Katedrze św. Jama, TY POŹNIEJ dwukrotnie powracał do władzy. W 
Poczem uroczysia akademia w sali Rady miejskiej | 110% głosujących do parlamentu zwiększyła 
zakończy pienwszy dzień zjazdu. Dwa dni następ- |Się od 400.000 uprawnionych (1905 r.) do 
ne wypełnią obrady w wewnętrznych sprawach : 8,300.000 (1924 r.). 

Podczas panowania Gustawa V nasląpił 


związkowych. i 
NADUŻYCIA W MAGISTRACIE WARSZAW- nowy układ stosunków społecznych. Partja 
Pracy wysumęła się na pierwsze miejsce, któ- 


SKIM. Z Warszawy domoszą: W związku z nadu- 
życiami w biurze handlowem magistratu m. War- |, an - 5 Ji ; i 
szawy. przeprowadzono dochodzemia. które spowo- k „doj ychczae zajmowali l iberałowie. Libera 
dowały, że kilkunastu urzędników wydalono, wie umiarkowami pozostali jako centrum, 
partją rolników (farmerów) wzrosła, partja 
konserwatystów jest najsidniej reprezentowama 


a sprawe oddano prokuratorji. 
RUCH ANTYALKOHOLOWY W WARSZAWIE. | 
po Partji Pracy w parlamencie. 
We wszystkich dziedzinach społecznego i 


Z Warszawy donoszą: Uchwała, zaprowadzająca 

prohybicję w Pruszkowie, wywołała duże zaitere- 

sowanie wśród amtyalkoholików. Tutejszy Zwią- państwowego życia Szwecji daje się zauważyć 

zeń antyalkoholiczny postanowi! „rozpocząć akcję posłęp. Wielka to zasługa króla Gustawa V. 

© KONRIARATA PDWUGNOSZÓWKI". Dawiejsa | Powszochny szacunek i wznanię otaczają któ: 

„Gazeta Poranna, dawniej dwa grosze" zoslala |13, którego siedmdziesiąta rocznica urodzin jest 
uroczyjstem świętem całego narodu. Uznanie 
ło dostatecznie wyjaśnia, dlaczego wprowa- 

dzenie ustroju republikańskiego, będącego” je- 


skomfiskowama. 
UJĘCIE ZBIEGŁEGO KASJERA-DEFRAUDANTA 

dnym z punktów programu Partji Pracy, nie 

jest obecnie kiwesłją aktualną. 


PO ROKU, W sierpniu ub. r. kierownik Spóldzie|- 
HBsńug z Remwcsniun. 


mi  pracowmików państwowych,  bomunalmych 
(Korespondencja „N. Reformy".) 


i spolecznych, stwierdził, że kasjer spółdzielni, 
27-leimi Zygmunt Wacław Jagniątkowski nie przy- 
był do pracy. Onegdaj kierownik spółdzielni 
stwierdził, że niektóre pożycie w księdze były 
wyskrobame, a na nich miejscu figumowały imme 
cytry. Wyszukano odpowiednie asypnaty i stwier- 
dzomo, że są one wypełnione charakterem pisma 
Jagniątkowskiego, oraz że pozbawione są podpi- 
su kienowmika. W tem sposób stwierdzone i usta- 
ione zostały nadużycia. Powiadomiony o powyż- 
szem urząd śledczy. wysłał za zbiegiem listy zoń- 
cze. Od tego czasu upłymął rok. Omeglaj policja 
warszawska wpadla na ślad zbiega w jednym 
z hoteli warszawskich. W chwiłki, gdy policja 
w imieniu prawa żądała otwarcia drzwi, Jagnią- 
tkowski, zrobiwszy z obrusa i pmześcieradła linę, 
opuścił się po niej z okna pierwszego piętra 
i zbiegł ponownie. Jagniątkowski. nie widząc się 
z żoną przez caly rok. brawiony tęsknotą, powró- 
cil omegdaj do Łodzi. Powiadomiona o tem policja, 
w porze nocnej wkroczyła do mieszkania Jagniąt- 
kwskiego, gdzie zastała go we śmie. Jagniątkow- 
skiego areszowanp, 

SAMOBÓJSTWO U CZESTNIKA URZĘDNICZEJ 
WYCIECZKI GOSPODARCZEJ. Ubiegtej niedzieli 
uczestnik wycieczki urzędniczej do Chelmna, na 
plantach chełmińskich odebrał sobie życie wy- 
strzałem z rewolweru. Nazwiska samobójcy nie 
zdołaliśmy stwierdzić. Jegt on pracownikiem pocz- 
towym w Bydgoszczy. 


Order „Orła Białego" 
dla króla Szwecji. 


Z okazji 70 rocznicy urodzin króla Szwecji, 
Gustawa V, przypadającej w dniu 16 bm., p. 
Prezydent Rzeczypospolitej nadał dostojnamu 
solenizantowi order Białego Orła. Ponieważ w 
chwili obecnej poseł R. P. w Sztokholmie jest 
nieobecny, odznaki orderu, oraz odręczne pi- 
emo z życzeniami powiezie do Sztokholmu i 
wroczy królowi dyrektor protokółu, p. Stefan 
Przeździecki. 

W dniu 16 czerwca król Szwecji. Gustaw V, 
kończy 70 rok życia, zaś 7 grudnia upłynęło 
dwadzieścia lat od chwili jego wstąpienia na 
tron. 

Monarcha szwedzki odznacza się niezwykłą 
młodzieńczością i żywością, grywa z zapałem 
w tennisa i jest zapalonym myśliwym. Dzięki 
skromnemu obejściu, oraz cepłemu usposo- 
bieniu zyskał powszechną sympałję swego na- 
rodu, który ocenia w całej pełni jego mądrą 
politykę w ciężkich okresach, jakie Szwecja 
przeżywała w czasie jego panowania. 

Król Gustaw V nie lubi pompy dworskiej, 
wprowadził ma swym dworze wiele zmian i 
uproszczeń, Król wważa się poprostu za odpo- 
wiedzialnego przedstawiciela państwa i pierw- 
szego jego sługę. Nie krępuje nadmierną inter- 
wencją płanów rządu. chyba, że zachodzą o- 
koliczności, gdzie uzmaje swoje wystąpienie za 
stosowne i komieczme. 


Nowy Sącz, 12 czerwca. 


Poświęcenie stanicy w Kosarzyskach. — Pol- 

skie Radjo na cele L. O. P. P. — Z sali są- 

dowej. — „Wojna z babami“. — Egzamin 
dojrzałości w żeńskiem gimnazjum. 


W niedzielę 10 czerwca br. odbyło się po 
święcenie sianicy harcerskiej w Kosarzyskach. 
Tłumy młodzieży szkolnej, przeważnie harce- 
rzy i harcerek pod nadzorem nauczycielstwa 
szkół średnich i powszechnych, a niemniej 
wycieczkowcy ze wszystkich ziem Podhala 
przybyli szlakiem kolejowym Nowy Sącz — 
Krynica do Piwnieznej, a stamtąd przeważnie 
| pieszo do miejsca przeznaczenia. Poświęcenia 
dokonał ks. Cierniak, katecheta gimnazjalny, 
który w znakomitem przemówieniu ujął za- 
damia harcerstwa polskiego w kierunku wy- 
chowawczym. Przemawiali następnie delegu- 
ci kół harcerskich z Krakowa, Starego Sącza, 
a szczególnie prof. Hełczyński jako prezes 
miejscowego koła w Nowym Sączu, wzywając 
młodzież do czuwania nad obowiązkami wo- 
bec państwa i narodu. Wkońcu odbyło się 
przyrzeczenie harcerzy przy ognisku, Nastrój 
był bardzo uroczysty i serdeczny. 

Staraniem Polskiego Radja w Krakowie od- 
będzie się w dniu 2 lipca br. koncert znane- 
go „trio“ złożonego ze skrzypka p. Schwar- 
cenberg-Czernnego, p. R. Freundlich, pianistki 
z Wiednia i p. A. W 'fa, wiolonczelisty w 
Nowym Sączu. Dochód przeznaczony na cele 
Ligi Obrony Powietrznej Państwa. Wskazany 
jest lłumny udział publiczności z uwagi na 
domiosły cel koncertu w sali „Sokoła”. 

Przed trybunałem przysięgłych w lut. są- 
dzie okręgowym stanął wielokrotny morderca 
Dziadoń, oskarżony o zabójstwo kupca Selin- 
gera w roku ubiegłym, W czasie rozprawy 
oskarżony wypierał się początkowo, następnie 
zaś motywował zbrodnię swą chwilowem po- 
mieszaniem umysłu. Po wywodach rzeczoznaw 
ców sądowych, przysięgli 6 głosami zatwier- 
dzili, a 6 głosami zaprzeczyli dodatkowe py' 
tanie, wobec czego trybunał ogłosił wyrok u- 
walniający oskarżonego od winy i kary. Roz- 
prawie przewodniczył s. s. o. Lesiak, oskar- 
żał prok. dr. Barbacki, bronił adwokat dr. Bil- 
der, wykazując dużą rutynę jako obrońca w 
sprawach karnych. 

Wobec wniesionego zażalenia przez proku- 
ratora, Dziadonia zatrzymano nadal w wię- 
zienia. 

Teatr robotniczy odegrał krotochwilę Stefa- 

Jest to pierwszy monarcha, który zapoczał- |na Turskieg w 3 aktach pt. „Wojna z baba- 
kowal politykę niezależności od poszczegól- |mi*. Dalszy ciąg „Krowoderskich Zuchów“ 
nych stronnictw. nie mógł się oczywiście różnić od swego po- 

Qd grudnia 1907 r. aż do wybuchu wojny przednika, sympatyczna bowiem akcja sceniez 
światowej rządził najpierw konserwatywny |na rozgrywa się także w Krakowie, a raczej 
gabinet Lindmama, a potem liberalny Staaffa. | jego przedmieściu. Wykonawcy jak zwykle 
Pierwszy z nich wprowadził pierwsze zmiamy |w tego rodzaju sztukach ludowych wywiąza- 
w konstytucji, co do uprzywilejowania i demo- |li się z niełatwego zreszłą zadania. Wyróżnili 
kratyzacji senatu. Drugi rząd skoncentrował się przedewszystkiem pp. Ekiertówna, Denen- 
swe wysiłki w zakresie obrony państwa w |feldowa, Stefkowa i Wołkowska, która w swo- 
związku z zaborczemi wystąpieniami Rosji. — | 1m debiucie wykazała niepospolite zdolności 
W chwili wybuchu wojny syluacja wewnętrnz- | aktorszie, następnie Pankowicz, Bodzoń i 
na Szwecji na tle wewnętrznych nieporozu- | Tkacz. Inni tym razem nie wykazali pełnej 
mień była mocno naprężona. Nowy rząd Ham- |dozy właściwej im rutyny, którą zapewne 
marskjoelda pracował nad utrzymaniem neu- [rozwiną należycie w najbliższych sztukach 
tralności i stosunków handlowych z walczą- | repertuaru. 
cemi krajami. Z inicjatywy króla Gustawa od- W żeńskiem gimnazjum komitetu obywatel- 
była się konferencja królów szwedzkiego, nor- |skiego odbył się egzamin dojrzałości pod prze” 
weskiego i duńskiego w związku z ogólną neu- |wodnictwem delegata kuratorjum szkolnego z 
tralnością. Wskutek przeszkód w imporcie na-|Karkowa z wynikiem — jak na obecne zao- 
stąpił brak zboża i eukru i ograniczenie ich |strzenia przepisów, ustalonych przez M. W. 
spożycia, a wreszcie w 1917 r. poważne Toz-|R. i O. P. — zadawalającym, przyczem na 
ruchy głodowe. 17 abiturjentek, reprobowano dwie. Przy tej 

Podczas wojny ewolucja polityczna i spo |sposobności nie od rzeczy będzie podnieść wy- 
leczma postępowała szybko naprzód. W gabine- |bitne zasługi tak dyrektora zakładu p. Gótt- 
cei Edena, liberała 1917) znalazł się znany | manna, jakoteż i grona profesorskiego dokoła 
b. przywódcą szwedzkiej Partji Pracy, Bran- |rozwoju tej instytucji, któna pod względem 


Odnalezienie trzech rozbitków „talii“? 


(Telegram iskrowy „N. Reformy“). 


Kingsbay, 15 czerwca. Wedle nie potwier- 
dzonej jeszcze wiadomości, trzech członków 
załogi „Italii“ ‘zostało odnalezionych i urato- 
wanych. Są bo ci trzej członkowie wyprawy, 
którzy odłączyli się od grupy Nobilego i ru- 
szyli przez pola lodowe ku północnemu przy- 
lądkowi Spitzbergu. Tych rozbitków miała 
odnależć ekspedycja ratnnkowa, która wyru- 
szyła saniami, zaprzężonemi w psy. Wśród 
uratowanych ma się znajdować szwedzki u- 
czony Malmgreen. 


Amundsen obejmuje kierownictwo 


akcji ratunkowej. 
(Telegram iskrowy „N. Reformy“). 


akcji ratunkowej. Hydroplan po drodze zabie” 
rze z portu norweskiego Amnndsna, który obej 
mie kierownictwo wszystkich ekspedycyj ra- 
tunkowych. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy“). 


Oslo, 15 czerwca. Włoski hydroplan „Sa“ 
voia" udający się do Szpiłzbergu, przybył do 
Vadsoe, 


Niepogoda utrudnia poszukiwania. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Kingsbay, 15 czerwca. W następstwie za- 
chodnich wiatrów blok lodowy z grupą Nobi- 
łego znajduje się obecnie o 7 mil na zachód 


Oslo, 15 czerwca. Jutro wyruszy francuski |od miejsca, podanego we wtorek. Niepogoda 
hydroplan do Spiłzbergu, aby wziąć udział w uniemożliwia poszukiwania samolotami. 


Katastrofa eskadry trancuskiej wskutek burzy. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Paryż, 15 czerwca. We środę o g. 9 wiecz. 
wyruszyła z Nancy do Le Bourget eskadra, 
złożona z 26 szturmowych samolotów. Przed 
przybyciem na lotnisko eskadra dostała się 
w gwałtowną burzę, która rozpędziła samolo“ 
ty i spewodowała katastrofalne wypadki. Na 
lotnisku wylądowało tylko 9 samolotów, Je- 


den samolot musiał lądować koło Meaux i! 


rozbił się; obaj lotnicy odnieśli lekkie obra- 
żenia. Dwupłatowiec spadł koło Lucarches, 
obserwator zginął, pilot uratował się skakiem 
ze spadochronem. Pięć samolotów zmnuszo- 
nych do lądowania, zostało ciężko uszkodzo= 
nych. O losach 10 aparatów brak jeszcze wia- 


domości. 
——0— 


Egzekucja na podstawie SIełSZaWaNego telegrami. 


(Telegram iskrowy „N. Reformy"). 


Nowy Jork, 15 czerwca. W meksykańskiem 
mieście luatla burmistrz i 8 nrzędników miej- 
skich straconych zostało przez władze woj- 
skowe na podstawie telegramu, który rzsko- 


doboru sił nauczycielskich, jakoteż i należy- 
tego traktowania materjału naukowego, za» 
kreślonego programem przez władze szkolne, 
zajmuje zaszczytne miejsce w szeregu śred- 
nich zakładów ogólno-ksztaleących. 

Z. 0. 


Z życia Stanu Średniego. 


Ruchliwa organizacja Zjednoczenia Stanu 
Średniego przeprowadza wśród swoich oddzia- 
łów i kół żywą pracę organizacyjną, mającą 
na celu zjednoczenie, skonsolidowanie warstw 
rzemieślniczych i kupieckich, które, jeżeli nie 
wrogo były do siebie często ustosunkowane na 
skutek różnych amimozyj osobistych, to w każ- 
dym razie nie podtrzymywały żadnego ze sobą 
kontaktu. 

W ostatnim czasie odbył się na prowincji 
szereg zebrań stann średniego. Dnia 7 b. m. 
wielkie zgromadzenie mieszczańskie, na które 
przybyło przeszło 200 przedstawicieli wszyst- 
kich gałęzi stanu średniego, urządzone zostało 
w Mszczonowie. Na zebraniu tem delegat Ra- 
dy Zjedmoczemia Stanu Średniego z Warszawy, 
p. Piotrowski, wygłosił referat o najbardziej 
aktualnych obecnie sprawach stanu średniego, 
jak akcja w sprawie zniesienia lub obniżenia 
podatku obrotowego, sprawa Izb Przemysłowo- 
Handlowych i Rzemieślniczych, wreszcie kwe- 
stja zakładania kas rzemieślniczych itd. Po 
referacie tym zebrani jednogłośnie postanowili 
utworzyć w Mszczonowie Koło Zjednoczenia 
Stanu Średniego, wybierając na prezesa p. 
Radkiewicza į na sekretarza p. Lipkę. 

Dnia 8 czerwca odbyło się w Grójcu zebra- 
nie zarządu miejscowego Koła Zjednoczenia 
Stanu Średniego, w którem wziął również u- 
dział delegat Rady Zjedn. Stanu Średn. p. Pio- 
trowsiki. Po królkiej dyskusji zebranie wyło- 
miło z pośród siebie specjalną „komisję z pp. 
Kolwasem i Rowińskim na czele, która zająć 
się ma przeprowadzeniem mpemtraktacyj pomię- 
dzy cechami rzemieślmiczemi i Stow, Kupców 
w celu wspólmego zorganizowania resursy 
mieszczańskiej, wybrania lokalu, oraz załat- 
wienia wszelkich formalności, związanych z 
założeniem tej imstytucji. Powyższa komisja 
ma powierzoną sobie również sprawę utworze- 
mia w Grójcu Rzemieślniczej Spółdzielni Kre- 
dytowej. 

Dnia 10 czerwca odbyło słę zebranie Koła 
Zjedn. St. Średniego w Żyrardowie, na którem 
omawiano sprawę uzyskania pożyczki rze- 
mieślniczej, założenia spółdzielni kredytowej, 
oraz sprawę zorganizowania resursy-rzemieśl- 
niczo-kupłeckiej. Na zebraniu tem wyłoniomo 
komisję, złożoną z 3 osób, która ma się zająć 
zrealizowamiem uchwał Koła. 

Dnia 11 czenwca w Żychlinie w lokalu 
Straży Ogniowej odbyło się walne zebranie 
miejscowego Koła Zjedn. Stanu Średniego. — 
Obradom przewodniczył burmistrz Dębowski. 
Omawiano sprawę wyborów do Izby przemy- 
ałówo-handlowej, sprawy kredytowe i podatko- 
we. 

W ostatnich dniach odbyło się również ze- 
bramie członków i sympatyków Koła Zjedn. 
Stanu Średniego w Szczebrzeszynie. Zebranie 
zagaił prezes Koła prof. Pawłowski. Referat na 
temat „Aktualne zagadnienia stanu średnie- 
go“ wygłosił delegat Rady Zjed. Stanu Śred. p- 
Wolski, omawiając m. innemi program prac w 
związku z wyborami do Izb rzemieślniczej i 
przemysławo-handlowej, solidarną akcję Stanu 


|mo pochodził od urzędu wojny i prezydenta 
Collesa, a który to telegram okazał się ialsy« 


fikatem. 
—0— 


Średniego w sprawach obniżenia obecnych 
wymiarów podatku obrotowego, rolę cechów 
nzemieślmiezych itd. W ożywionej dyskusji, 
która się następnie wywiązała, omawiano bo- 
lączki miejscowego mieszczaństwa. Wkońcu 
przeprowadzono wybory do Zarządu Koła, w 
rezultacie których prezesem obrany został p. 
Finmanty, skarbnikiem p. Chojda i sekreta» 
rzem p. Basajewski. . 


Wiadomości ze świata. 


Olbrzymia katastrofa budowlana 
w Pradze. 


Z Pragi donoszą: 

Na ulicy Rewolucji w Pradze buduje kone 
sorcjum budowlane trzy domy towarowe. Je- 
den z tych domów osiągnął jnż dwa pięłra 
wysokości, Nagle z niewiadomych przyczym 
zarysowała się ściana i cały budynek runął, 
zabijając kierującego inżyniera i dwóch robot- 
ników. Prócz tego brak kilku robotników, co 
do których zachodzi obawa, że zginęli pod 


gruzami, 

WIZYTA POLSKIEGO STATKU W TALLINIE. 
Polski statek szkolny „Iskra“ opuścił pont w TaMi- 
nie i zawinął do portu łotewskiego w Libawie. 
Załoga była podejmowana w kasynie 1-go libaw= 
skiego pułku armji łotewskiej — śniadaniem, 
Z Libawy statek uda się do portów szwedzkich, 
poczem powróci do Gdyni. 

ODZNACZENIE WILKINSA. Z Londynu domo- 
szą: Król angielski przyjął na posłuchaniu Wil- 
kinsa i nadał mu szlachectwo. 

ZANIECHANIE LOTU TRANSATLANTYCKIE- 
GO. Z Nowego Jorku donoszą: Niemiecka lotnicz- 
ka, Thea Rasche, która głosiła, że podejmie lot 
z Ameryki do Europy, osatecznie zrezygnowała 
z lego zamiaru. 

O ODSZKODOWANIE ZA ZABÓJSTWO RASPU- 
TINA. Ag. Havasa donosi, że syn Gregora Raspu- 
tina pozwał księcia Jussupowa i w. ks. Dymitra 
Pawłowicza o sumę 25 miljonów fr., jako odszko- 
dowanie za zabójstwo, dokoname na osobie jega 
ojca. 

ZUCHWAŁE OBRABOWANIE BANKU. Z Kan- 
sas City donoszą: Dokonano tu niezwykle śmiales 
go napadu na 'jeden z banków. Bandyci znabowali 
60.000 dolarów, poczem rzucili się do ucieczki 
przez bardzo ożywione, z powodu konwentu re- 
publikańskiego, ulice miasta, ostrzeliwując się 
przed pościgiem. Dwóch bandytów i jeden prze- 
chodzień odniosło ciężkie manv. 

„NIEPRZYJEMNY" WYPADEK LWOWSKIEGO 
STUDENTA W PALESTYNIE. Prasa sowiecka do- 
nosi: Podczas pobytu statku sowieckiego „Iljicz' 


w porcie palestyńskim, Jaffie, wydarzył się nastę- 
pujący wypadek: Policja angielska, która otaczała 
statek podczas jego pobytu w ponmtach palestyńa 
skich i egipskich ścisłą kontrolą, wprowadziła 
na statek nieznamego człowieka i pozostawiła go 
na słatku, oświadczając: „Bierzcie go ze sobą, jest 
to komunista". Tajemmiczy osobnik zmuszony był 
wyjechać do Rosji. W Odesie nieznajomy oświad- 
czył, iż nazywa się Abraham Kocik, przybył do 
Palestyny w odwiedziny do krewnych i jako słu- 
chacz jednej z wyższych uczelni lwowskich, wziął 
udział w organizacji demonstracji komunistycznej 
studentów palestyńskich. Policja palestyńska are- 
sztowala Kocika i po zadaniu mu kary chłosty, 
osadziła na statku sowieckim. 

KARJERY PARLAMENTARNE W NIEMCZECH. 
Berliński „Der Abend“ w artykule, witając ym 
nowy parlament niemiecki, pisze: 

„Były szewc Bock otworzył parlament, którego 
prezydentem będzie od jutra były zecer, Paweł 
Loebe, podczas gdy były pomocnik hamdlowy, 
Muellenfnanken. twonzy rząd Rzeszy, 


NOWA REFORMA 


TEATRY-KINA 
KONCERTY 
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Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO, Dziś. 
w piątek, po raz 7-my „Bronx-Express"- Ossypa 
Dymowa. W „Czlowieku, który zabil...“ Farere'a 
Frondaie'a parę figur główmych, Lady Falkland 
1 Mawkiza de Sevigne. wykonają pp. Jaroszewska 
i Buszvńdki. Próbams kieruje p. Niawiarowiez, 

TEATR DOMU ZOŁNIERZA POLSKIEGO w Kra- 
kowie odegra w niedzielę dma 17 b. m. o godz. 
7.30 wieczorem wodewil w 3-ch aktach ze śpie- 
wami i tańcami H. Huga p. t. „Szalona tancerka“, 
Po południu od godz. 2-giej zabawa ogrodowa. 

——0—— 


REPERTUARY: 
TEATR IM. SŁOWACKIEGO: 
Piątek: „Bronx-Express". 
Sobota: „Człowiek, który zabil” (premjera — 


nowość). 
Niedziela: „Człowiek, który” zabit...“ 


KABARET-DANCING „MOULIN-ROUGE*, dawn. 
„Ciry*, ul. św. Gertrudy 28 (wejście vd plant) tel. 323, 
Codz. przedstawienie. — W sobotę i nledzieię popoł.: 
Viv Ecklock. — Wstęp wolny. 


Program stacy) radjoionicznych: 


na sobotę, dnia 16 czerwca 1929 r, 


Kraków (566) Godz. 12—13: Koucert płyt framotf. 
godz 1313.10: Transm. sygnal czasu, hejnału £ 
wieży Marjackiej, kom. lotn.-metsor.. poda. 13.10-— 
15: Przerwa, godz. 16—15.0: Transm. kom. meteor. I 
gosnod. godz. 15.0—17.20; Przerwa, godz. 17.20—17.45: 
Odczyt p. 6 „Dziwy starej chemii w Polsce“ — dr 
Kstreicher, goča 17.45—18.55: Amudyoja la naśmłod- 
szych: „O Kosiurku, Azie i psie Burku'* Homolatmui, 
w wykonaniu artystów teatru miejsk., godz. 19.0— 
19.15: Transm. komunikatu rolniczego, godz. 19.15— 
19.35: Rozmaitości 1 komumikaty, godz. 19.38—%0: Od- 
czyt p. t „O balsamowamin awłok* — wygł p. T. 
© Ostrowski, godz. 20—20.15: Odczyt p. te „Przeglad 

polityki sapraniczneż ubiegłego tyrania“ — wygl. 
dr J. Reguła, wicesekz. U. J. godz. 20.15: Transam. 
p Warszawy, godz, 22.60-08.%0: Transm. muzyki ta- 
necznej. 

Warszawa (1114) Godz. 12—13: Sygmał czaen, hejnał 
z wieży Marjackiej w Krakowie, kom. Krtn.-meteór., 
oraz mnzyka e płyt gramof., godz. 18—15: Przerwa, 
godz. 15: Komunikaty: meteor., gospod., godz. 15.20-— 
16: Przerwa, godz. 16—16.25: Odazyt p. t. „Jak po 
wstała pracownia przyrodnicza w naszej szkole! = 
wygl. prof, T. Paazkowski, Podr. 16.%-16.40: Nad- 
pr-zrum i komunikaty, godz. 16.40—17.06: Odszyt p. t. 
„kredyt komunalny" — wygl. p. B. Mromwski, sekr, 
Rady rjazdów ivstytneyj uwwzczednościowych w Poł- 
Fee, godz. 17.05—17.20: Przerwa, godz, 17.20-17.45: Od- 
czyt p. t. „Hoene-Wrońskł w 150-tą roomieę urodzia" 
odczyt II-gi — wygl. dr Adam Zieleńczyk, gode. 
11.45—18.55: Tramam. 2 Krakowa. Program dla mad 
anłodszych, god. 18.55—19.05: Przerwa, godz. 19.05= 
19.13: Komunłkat goiniczy, godz. 19.15-19.35; Romet: 
dooi, godz. 19.35—20: „„Radiokronika* — «Fri, ór M 
SŚtępowski, po odczycie komunikat Tow. Zachęty 
do bodowli komi w Polsce, goda 020.15: Przerwa, 
godz. 20.15: Koncert popularny. Transm, 2 Doliny 
Szwajcarskiej, Wykonawcy: Orkiestra filhartm. pod 
dir J. Ornimińskiego oraz K. Horbowska (śpiew). 
3. Dworakowski (skrzypce), L. Lawiński (recytacje) 
i prof. J. Lefeld (akomp.). W mrzerwie hłuletyn 
„Mesager Polonais“ w jęzrku frane., godt 2—89,03: 
Śrgnał czasu, komum. toin--meteor., godz. 22.05—22.20; 
Komunikat PAT, godz. 0.0-022.30: Komunikaty: po- 
ley ny, sportowy I nadprogram, godz, 32.30-23.30: 
Frmnemieja muzyki taneczne]. 

Poznań (344.8) Gode. 7—7.15: Gimmastyka poranna. 
przeprowadzi p. Waxmamn. godi. 13—14. Szpunł cza- 
gn. Muzyka gramofonowa, godz. 14—]4.15: Notowania 
giełdy pien. A zboż.tówanowej, mode. 14,1—14.00: 
Komunikaty PAT. godz. 17.05—17.0: Gaweda har 
cewka, jfodz. 17.90-17.45: Odozyt p. t. „Fioene-Wroń- 
Ski" w 150-ta rocznicę urodzin — wygl. dr A. Zieteń- 
czyk, godz. 17.45—18.55: Program dla dzieci (Transm. 
p Krakowa), godz. 18.55—19.15: Przerwa, godz. 19.15— 
19.35: 73-ga lekcja języka Franc. (kors elem.) = wykł. 
p- Omer Neveux, godz. 19.35—20: Odczyt p. t. „Ku- 


munwizm a robotnik" — wygl p. red. E. Świdzińaki, 
gody 2020.20: Komnnikaty gospodarcze, godz. 20,30 
m: Wiuczór lekkjel muzykt 1 miosemek. Udział hiora!: 
Orkiestra mandolinistów. Kwartet p, Wł. Lmbierskie- 
go. J, Wojciechowska (sopran), "K. Kopczyński (ba 
ryton), M. Saur (akomfp.), 


godt. 22=2.20: Sygnał 


Ze wspomnień o Śp, Bolesławie Puchalskim. 
Kraków, 15 czerwca, 

Niema już dzisiaj ludzi, którzyby umieli 
pięknie i poetycznie koloryzować, Teraz je- 
żeli ktos zmyśla, to poprostu blaguje, kłamie 
dla jakiegoś określonego malerjadnego celu, 
„hochsitamłeruje”, ale typy, uprawiające Sżtu- 
kę zmyślania dla samej Sztuki, zatracające 
poczucie rzeczywistośc! na bezdrożach bujnej 
fantazji należą do rzadkości. 

Takim przemiłym bajarzem w Stylu sien- 
kiewiczewskiego Zagłoby był zmarły niedaw- 
no artysta dramatyczny sceny krakowskiej, 
Bolesław Puchalski, zwany powszechnie „Pu- 
chala“, lib pieszezotliwie „Puchciem'. 

Można było godzinami słuchać jego apowia: 
dań wyssanych z palca, czenpanych z po- 
wietrza. Nikt wprawdzie nie wierzył w auten- 
tyczność przeżyć „Puchały* w szeregach car- 
skiej gwańdji w Petersburgu lub w czasie tu- 
recko-rosyjskiecj kampanii, lecz on to tak tła- 
dnie, tak serdecznie opowiadał, że kiedy już 
kończył, miałoby się ochotę powiedzieć mu: 

— No, zmyślaj Pucheiu dalej, bo tego się 
tak dobrze słucha. 

To była sui generis poezja tworzywo, które 
mie znalazło utrwalenia w słowie pisanem, ale 
przechowało się w umysłach licznych przyja- 
czół i słuchaczy. Warto tedy zanotować kilka 
opowiadań tego teatralnego Zagłoby. 

Jedną z najbardriej znanych była historja 
o tresewanym śledziu. 

— Miałem tresowanego śledzia — opowia- 
dał z głębokiem przekonaniem „Puchcio'. — 
Chodził wszędzie za mną, jak pies. Prowadzi- 


enagu, komunikaty. meteor. 4 PAT, godz, 32.20-22.50: 
Nadprogram wygl. p. J. Warnecki, art. T. P., godz. 
22.50—24: Muzyka taneczna © winiarni „,Carlton", 
godz. 24—2: XIII koncert nocny firmy „Philips* w 
wykonanin otkiestry sałonowej p. Frafciszka Syko- 
ry, art. skraypka. 

Katowice (42) Godz. 17—17.00: Komusikaty Polek, 
Zw. Zazesz. Gosp. Wj. Śl. 4 Wojewódrkiej komisji ta- 
rystycznej, godz. 17.20-—17.48: Odczyt p. t. „Za co 
powinniśmy kochać Sienkiewioza" — wygł. prof. R. 
Fajane, godz. 17.45—18.55: Transm. programu dla 
najmłodszych z Krakowa, godz. 18.55—19.15: Skrzyn- 
ka pocztowa Radjostacji Katowiekiej dla dzieci, e. 
1y.15—19.35: Rozmaitości, godz. 19.35—%0: Odczyt 2 ey- 
klu: „Skarbowość państwowa“ — wygł. dr Michał 
Błelak, nacz. wydz. skarb. woj. Śl, godz. %0—20.13: 
Przerwa, godz. %.15—22; Tranem. koncertu wieczorme- 
go z Warszawy, godz. 22—22.30: Sygnał czasu oraz 
komunikaty: lotnmetaor. i PAT, godz. v2,60—23.30; 
Tramsmisja muzyki tanecznej. 

Wiino (435) Godz. 13: Transm. e Warszawy: Sygnał 
czasu. hejnał z wieży Marjackiej w Krakowie. godz. 
17—47.15: Chwiłka litewska, godz. 17.20—11.45: Transm. 
z Warszawy: odczyt, godz. 17.50—18.10: Odózyt » dzia- 
łu „Rolniobwo*, godz. 18.15-—19: Audycja literacka — 
litewøka, godz. 19—19.25: „Dkształcanie nauczyciel- 
stwa szkoły powszechnej” I odczyt wygł. wizytatow 
Z. Szulczyński, godz 19.25—19.50: Odozyt z działu 
„Literatura“ wygl J. Wyszomirski, godz. 19.50: 
Rozmaitości, godz. 20.15-%: Transmisja z Warszawy, 
godz. 22.50—8.390: Transmisja muzyki tanawnej 5 
Wa!szawy. 

——— Du 


„ŚWIĘTO PIEŠNI" W RADJO. W piątek dnia 
15 b. m. o godz. 17.45 wszysilkie stacje polskie, 
z wyjątkiem Pozuawia, transmitować będą z Wil- 
ma audycję p. n. „Święto pieśni", zorgamizowamą 
przez dyrekcję stach wileńskiej, w porozumieniu 
z miejscowemi władzami szkołnemi. 

Chóry wileńskiej młodziezy szkolnej odspiewa- 
ją przed mikrofonem nadjostacji szereg utworów 
chówalnyeh. Będzie to pierwsza próba gremjalnego 
popisu chórów szkolnych przed mikrofonem ra- 
diowym. 


Kultura i sztuka. 


EGZAMIN DYPLOMOWY W KONSERWATFO- 
RJUM W dniach 11 i 12 b. m. odbył się epza- 
min muzyczny. Z klasy prof. Krzyształowicza 
uzyskaly dyplom pp.: Ieltligerówna, Kuprowska 
i Susseindówna. Z klasy prol. Łabuńskiego egza- 
min złożyły: Kiippmamówna, Sembrałówna (me. 
dal) i Rieger (medal). Z klasy prof. Łabuńskuego 
wyróżniła sie p. II. Sembratówma. 

NOWY ZARZĄD ZWIĄZKU AUTORÓW DRA- 

MATYCZNYCH POLSKICH. W dniu wczorajszym 
odbyło się walne zebramie Związku autorów dna- 
matycznych polskich pod przewodnictwem posła 
na Sejm, Mieczysława TFjalkowskiego. Sewtamzo: 
wał Benedykt Herz, Po sprawozdaniu zanządnu, 
któmez łożył Sefan Krzywnszewski, odbyła się 
dlmższa dyskusja, poczem udzielono volum zaufa- 
nia ustępująsxemu zarządowi i wybrano nowy za- 
rząd w składzie następującym: Stefan -Krzywo- 
szewski prezes, Władźimienz Perzyński i Wacław 
Grubiński wiceprezesi, Kazimierz Wroczyński se» 
kretanrz, Jan Herz skambnik. Pozatem uchwalono, 
że w-iegienmi. b. r. Związek obchodzić będzia wno- 
czygcie 10-1ecie swego istnienia. - 
-Z KOMITETU BUDOWY POMNIKA STEFANA 
ŻEROMSKIEGO W NAŁĘCZOWIE.  Linoczystość 
adstomiecia pierwszepo na ziemiach polskich pom- 
nilka Stefana Żeromskiego w Nalęczowie, urządza- 
na w dniu 17 czerwca b. T, zapowiada się bar- 
dzo pięknie. Zgłoczeń udziału w Wwoczystości na- 
pływa wiele. Między innymi zapowiedzieli przy- 
jazd: proferot Uniwersytetu Warszawskiego J. 
Ujejski imieniem Kasy  Mianówskie, red, J. 
Krawczyrńaka imieniem Związku Symdykatów 
Dzienmikanzy Polskich, rodzina Żeromakiśpo W. 
Perzyński imiemiem Związku Amtorów dramas 
tycznych, prezes.Patkowekt um. Związku Nauczye 
cielshwa Szkół Powszechnych, J. Montkowacz 
i inni. 

Większość uczestników przybywa do Nalęczowa 
pociągiem pośpiesznym, wychodzącym z Warsza- 
wy o godz. 9.25 famo z dwoma główmem. 

Pomnik, zaprojektowany przez architekta J. 
Witkiewicza, przedstawia pramitowy obelisk z biom 
mową maską nieśmientelmego twórcy „Papiółów", 
wykonaną pnzez znahego antystę czeźbiarza A. 
mukowsikiego. 

W dmu unoczystości odsłonięta ostanie w Man- 
zoleum Żeramskich tablica bronzowa, ulundowana 


łem go na smyczy. I wyobraźcie sobie, klę 
ja raz prżez most Debnieki, śledź się pośli- 
gnal i wpadł do wody. 

-— Nò i co, ho i co? 

— Utopił się biedak, bo zapomniał pływhć. 

Ulubionym tematem opowiadań Puchały 
a nzekome jego przeżycia w armji rosyj- 

iej. 

= Mlłużyłem wtedy w twardj cesarskiej w 
Petersburpu... Była rewia, stoję ja na prawym 
Hanku, jako prawoskrzydłowy, wtem patrzę, 
cesarz jedzie przed frontem. Zobaczył: mnie, 
kiwa ręką i woła: „Serwuś Puchała, jak się 
masz“. 

Kiedvindziej opowiadanie o epoce petersbur- 
$kiej przedstawiało się w nastepujący spo- 
sób: 

— Idę ja sobie ulica w Petersburgu, chło- 
płec bylem jak lalka, patrzę jedzie kareta za- 
przężona w białe konie. Nagle kareta staje, 
z karcty wysiada starszy elegancki pan i mó- 
wi: „Puchala podobasz mi się, zrobię cię iñ- 
tendantem wszystkich moich teatrów w Pe- 
ternsburgu* — bo to był uważacie car. A ja 
mu na to: „Najjaśniejszy panie ża żaszczył 
dziękuję, ale przyjąć nie mogę. Urodziłem się 
Polakiem i umrę Polakiem“, 

— Na drugi dzień zjawia się u mnie w hō- 
telu == mieszkalam w Ermitażu — jakiś ge” 
nerał, wręcza, mi order i powiada: „Puchała 
car ci przysyła order, ale musisz zaraz wy- 
jechać z Petersburga, bo cesarz jest na cie- 
bie rozżalony”. _ 

innym razem Ttuchała opowiadał: 

— Było to w czasie tureckiej kampanji. Kom 
pania nasza maszeruie przez puściuteńkia p0- 
le. Mróz tnzaskający, śnieg na 2 metry, wtem 
patrzymy, a z jaru wyłania się oddział ka- 


powstaly „Popioiy“, otwarte zostanie w dniu 17 
b. m. Muzeum Siefana Żeromskiego o typie ragjo- 
malmym. Muzeum odbwarzać będzie wiemie wnę- 
trze chaty z czasów powmiawania „Popiołów”, 

_ NOWE PISMO SŁOWIAŃSKIE — „SLAYISOHE 
RUNDSCHAU", Dod iym tytułem zacznie w jesie- 
ni r. b. wychodzić w Pradze pismo, poświęcone 
sprawom kultnralnym swiata słowiańskiego: uka- 
zywać się będzie co miesiąc, z wyjątkiem lipca 
i serpnm. a obajmować każdorazowo 6 arkuszy 
duku formatu „Hnzeglądu Wspólczeanego". Kini- 
cjatywa tego wydawnictwa wyezła od mimistra 
czeskiego, prof. dr F. Spiny, oraz od prof. uni- 
wersyletu niemieckiego w Pradze, dra G. Gese- 
manna; współpracowmikami redakcji są: R. Jakob 


som, E. Ripl i A. S5. Magr. Ostatni z nich, znany 
badanz naszej literatury, objął dział polski, do 
którego pozyska! szereg najwybitniejszych polskich 
literatów, krytyków i uczanvch. 

WIELKI SUKCES POLSKIEGO KOMPOZYTORA 
OPERETKOWEGO W PARYŻU. Jak donosi Hen- 
ryk Opieński do „Kurjera Codziennego“, Józef 
Sauk, Warszawiunin, pochodzący ze znanej ro- 
dzinmy muzyków, brat dyrygenta komcentów symio- 
nicznych w Łodzi, od lat kilkunastu zamieszkany 
w Paryżu, cieszy się wielkiem powodzemiem jako 
autor operetek, grywamych setki razy w bulwano- 
wych teatnzykach. Wystawiqna obecnie w Boufles 
Parisien opóretka jego: „Les Mannequims', posās 
da muzyke pelną wdzięku i dowcipu. 


Dział żospodarczy 


Z polskiego przemysłu śarbarskie80. 


W żadnym może z działów polskiej produ- 
keji olejne fluktuacje i zmiany sytuacji go- 
spodancząj i finansowej państwa, oraz sytuacji 
ma rynkach pieniężno-kredytowch nie odbijały 
się tak silnie na produkcji, jak właśnie w pol- 
skim przemyśle garbarskim, Przemysł ten od 
lat przeżywał? silny kryzyk, a i dzisiejszy stan 
Jakkolwiek o całe miebo pomyślnierszy od sy- 
tuacji z przed trzech lat, domaga się zasadni- 
czej sanacji. Faktem jest, że garbarnie krajowe 
walczą stale m trudnościami i mie są w satamia 
mruchomić należycie swych warsełatów wy- 
twórczych, podczas, gdy równocześnie do kra- 
Ju sprowadza się znaczna ilości zagranicznych 
wyrobów skórzanych, konkurujących z nasze- 
mi rodzimem| wylwórcami, 

Przyczyn tego niepńmyślnego stant Tzęczy 
iMależy szukać w słabości tinansowej i wyczer- 
paniu przernysłu  garbarskiego, umismóżliwia- 
jących mu prowadzenie odpowiedniej akcji in- 
westycyjno-renowacyjnej, a nadto wobec bra- 
ku i drożyzny kredytów obrotowych, hamuutią- 
cych bezpośrednio sam proces produkcji. Sla- 
bość finansowa maszego garhaństwa jest na. 
słtępstwem trozwniu stosunków w tym przemy: 
śle iw okresie powojennym. Bezpośrednio w la- 
tach powojennych garbarnie podlegały eyste- 
mowi reglamentacji — rząd pnzydzielał gar- 
bammiom surowiet, a fabryki przerabiały go na 
zamówienie rządowe, 


Po toku 1921 — kiedy regłamentacja żo- 
stała zniesiona, następuje okres nieco pomyśl- 
niejszy, który umośliwił garbanniam poezy- 
mienie nawet pewnych zapasów, lecz wkrótce 
iwobec wizraałającej inflacji, garbarnie zmalażły 
się w krytycznem położeniu. Zwłaszcza rok 
1925 był rokiem krytycznym, kiedy garbamnie. 
mie maht zadnych. inych kapitałów obro- 
towych — zmuszone były wyzbywać się na: 
grormadżoych zapasów. Wówczas to przeszło 
sto zakładów zostało unieruchomionych, przy 
wóz skór surowych spadł przeszło o 50 proć , 
tówinocześnie zaś niemal trzykrotnie wzrósł 
wywóz surowca zagranicę. W tym też okresie 
rozpoczyna się rówmież masowy wywóz zagra- 
hieznych skór wyjprawmych, tak, że wartość 
przywozu skór gotowych zrównała się prawie 
z wartością całej wewnętrznej produkcji wy- 
robów skórnych. 


Poważną zmianę na lepsze przynosi ze sobą 
c. 1926, jednakże poprawa ta nie była. wystar- 


Kronika ekonomiczna. 
SREBRNE PIĘCIOZŁOTÓWKI WKRÓTCE SIĘ 


Żw- | UKAŻĄ. Mennica państwowa rozpoczęla już Wy- 


bijame nowych srebrnych monet polskich pięcio- 
złotowych, jak i niklowych złotówek. Nowe mō- 
nety będa wyfiszczome na tymek pieniężny już 
w przyszłym miesiącu. 


walerji tureckiej. Widzimy, że przewaga li- 
czebna po ich stronie, co tu robić. Ale ja nie 
tracę przytomności umysłu, wołam: Padnij! 
Caly oddżiał kryje gię w łanach pszenicy, któ- 
re były po obu stronach. 

—-Jalkże to — wtrąca ktoś ze słuchaczy — 
puściuteńkie pole, mróz trzaskający, śnieg | 
łany pszenicy? 

Puchała wzrusza ramionami. 

— Mój panie, jak pan się na tem nte zna, 
to niech się pan nie wtrąca. 

Inny epizod z tejże samej kampanji turec- 
kiej przedstawiał Się w malowńiczem opoówia- 
daniu Puchcia następująco: 

— Dzień był śliczny, słoneczny, a tu szturm 
artyleryjski jak chólera. Granaty świszczą, 
pękają, właśnie koło mnie stał — no ten wie- 
cie, ten zhany literat, jeszcze wtedy nie był 
taki znany, ale połem się wyrobił == pada 
granat, rozrywa chłopa w drobniuterńkie Wa- 
wałki, No co tu dużo mówić — marmolada! 
My się cofamy, przeszła botem turecka arty: 
leria, » ciężkiemi armatami, potem kawaleria, 
stratowali, zdeptali. E 

= Ale æ ty mówisz Puchała — odzywa Się 
kłoś, przecież ja go wezořāj widziałem zdro: 
wiuteńkiego na A-B. 

— Rzeczywiście? Popatrzcie państwo, to on 
się wyłlizał. 

A jakto Puchała polował na białe niedżwie- 
dzie na Syberji. ńa lwy w Alryce, jakie pe- 
rypelje przeżywał w czasie trzęsień ziemi i 
innych katastrof atmosferycznych. Jakie przy- 
gody spotykały go w wędrówikach teatralnych 
odbywanych razem z Gabrjelą Zapolska, na 
wołowej skórze tegoby nie spisał. 

Aż do ostatnich miesięcy życia kiedyto cho- 
roba rzuciła go na łoże szptalne, Puchała za- 


czającą ma to, by zapewnić przemysłowi garu 
barskiemu niezbędne dlań kapitały, jedynie 
pozwoliła ona na częściowe naprawienie szkód 
i strat lat poprzednich. Nadto w r. 1927 sytua- 
cja ponownie nieco sią pogorszyła w związku 
z corax ostrzejszą konkurencją zagranicy oraz 
ponownie maostrzoną sytuacją na krajowych 
rynkach pieniężnych i trudnościach nzysxania 
odpowiednich kapitałów obrotowych. W rezwl- 
tacie import skór surowych przedstawia obsc* 
nie poważną pozycję około 10 mil. zł. W oóbeg 
tego, że byłoby możliwem wytworzenie odpo- 
wiedniej ilości produktów w kraju, jest to po- 
prostu eysłematyczne wyrzucanie wielkich 
sum pieniężnych przez okno. 

Okołiczmość tak znacznego importu skór wy- 
prawnych z żagranicy mie znajduje żadnego 
usprawiedliwienia, nawet wówczas, gdybyśmy 
przyjęli, że eprowadza się kóty wyptawne 
tylko luksusowych gatunków, kiótych nasze 
garbarstwo albo wcale nie wyrabia, albo w o 
graniczonych miewystarczających do pokrycia 
do żapołrzebowania ilościach. Niema bowiam 
takiej dziedzmy przemysłu skórniczego, gdzik: 
by nasa przemysł krajowy nie mógł sprostać 
zadaniu, gdyby oczywiście dostarczono inu na 
to odpowiednich Środków. Niewątpliwie im- 
port skór wyprawmych przy równoczesnym tak 
silnym imporcie wyrobów skómych luksusów 
wych i galamteryjnych obcego pochodzeniu, 
świadczy o wielkiej luce w miszej polityce goa 
spodarczej w odniesieniu do przemysłu skóre 
nego. 

Całe zagadnienie przyszłego rouwóju przea 
mysu garbarskiego obraca się otoki koniscz- 
uóóci dostarczenia mu odpowiednich środków 
pieniężnych i to przedewszystkiem w formie 
kapitałów obrotowych. Posiadanie dostatecze 
mych Bródków na zakup surowca i podniesienie 
jakościowej oraz ilościowej produkcji, przy 
równoczesnym wprowadzeniu komieeznych na 
pierwszy okres npramiczeń celnych na tewae 
gotowy, w znacznej mierze zaradziłoby obec- 
nemu kryzysowi, nawet Beż uciekania mię d^ 
jakichs środków wyjątkawych. 

Należy mieć nadzieją że sfery oficjalne wv< 
stąpią niebawem g inicjatywą w tym kierun< 
ku, zwłaszcza wobec faktu, że w rzędzie za- 
gadnień związanych z dążeniam! do poprawy 
nazego bilansu handlowego, kwestje aktywi: 
zacji naszego przemysłu garbanskiego zajmują 
jedno z pierwszych miejso, 


0$0—— 


SKA—BLISKI WSCHÓD. Ważne whbyrodniewia fla 
rozwoju stosunków między Palską a Bliskan 
Wschodem wprowadziła obowiązujące na polskich 
kolejach państwowych od dnia 15 mają tarvta 
ma pnrzewńz osób, bagażu i przesyłsk Bekspreswa 
wych  portilędzy półmocną i centralną Burp 
a Wschodem. Na podstawie tej taryfy, kasy kóa 
lejnwe główniejszych słacyj polskich wydają boży 
pośrednie bilety i odprawiają bezpośrednio bagaż 


chował mine i postawę zucha, choć może już 
to nieraz ze wiżtlędu ha podeszły wiek z fru- 
dem przychodziło. Nieraz w czasie eilnegd 
mrozu wlókł się zgarbiony, skurcżony w straią 
teatru. Kiedy jednak dochodził dó utiey Sżpi- 
talnej prostował się, pierś podawał naprzód, 
Palto rozpinał, jakby mu było strasznie go* 
rąco | faźhym, Zdmaszysiym krokiem wcho- 
dził za kulisy. : 

-— Strasznie dzisiaj zimno — mówił któryś 
x młodszych kolegów. 

— To dla pana = odpowiada Puchała —a 
boś pan zmarzluch i piecuch, patrz pan, mu. 
siałem się rozpiąć. Zdyszałeń się, bo te czle- 
ry kilometry, to przeleciałem biegiem, 

Swego czasu kursowała następująca ane. 
gdoka na temat najlepszej roli śp. Bolesława 
Puehlskiego-Szeli. 

Puchała zawsze od wcżesńej młodości až 
pe kres życia był wielbicielem plci pięknej. 
W owym czasie, kiedy się miała odbyć pre” 
mjera „Wesela“ upatrzył sobie pewną urodzi- 
wą bufelową w małej zacisznej kawiarence, 
Malżońka wszakże wybenetrowała, że Puch- 
cio robi Znowu iakieś „skoki na boki“. I otọ 
w sam dzień premiery „Wesela“, przyszło do 
gwałtownej seeny małżeńskiej, w czaeie któ- 
rej podobno lekkomyślny mąż coś niecoś ober- 
wał. To też gdv przyszło mu na scefiie wyfna- 
wiać słowa: „Rece myć, gębę prać” wypowie- 
dział to z takiem uczuciem, z taką praw dą, 
wyrażu, że dał najlepszą swoją kreację, 

Nielha juz Puchcia. Nie posłysżymy już ie- 


|go opowieści tak mile, tak barwnie koloryzo- 


wanych. Ale pamięć o nim długo jeszcze prze- 
chowa się w sercach tych, którzy go znali. 
J. M. 
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Z zawodów konnych w Warszawie. 
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ończył się 
„Derby“ i o nagrodę p. Prezydenta Rzpltej. Po- 


wyżej dajemy zdjęcie zwycięzcy w „Derbach” „„Kamai” ze stajni 17 p. ułanów. 


na  Zebrzydowice— Bohumin—Ziiline--Helembę— 
Szob — Budapeszt -— Kelebję — Subotice — Biało- 
gród—Caribród lub Dievdjeli, ponadto zaś — dro- 
gą lądowo-morską do Słambhwu, oraz portówó 
Aieksandrji (Egipt), Pireusu. Haify lub Jaffy na 
,Śnańtyn—Załucze—Grigore—Chica Vol i Constan- 
tę i odwrotnie. 

Pomiędzy stacjami polskierni a Sofją i odwrotnie 
ustanowiono również odprawę podróżnych i ba- 
gażu drogą na Śmiatyn—Zalucze—Gmgore— Ghica 
Voda—Rusczuk (Russe). Wszelkie opłaty przeja- 
zdowe lub przewozowe, wyrażone w taryfie za 
całą odległość w dolarach Slanów Zjedn. Ameryki 
Półn., pobierane są w Polsce przez kasy kolejowe 
w złotych, według kolejowego kursu urzędowego. 
Bilety bsiążeczkowe są tylko na przejazd w jedną 
stronę z ważnością na dmi 30. 

Podane w dolarach ceny biletów (ważnych na 
mszwsltkie pociągi — na pociągi lukrusowe za do- 
płatą — w relacjach z Warszawy do ważniejszych 
stacyj wschoilmich. objętych taryfą, dają miarę 
kogztów podróży: 

Wanszawa-—Stłambuł drogą lądowa I kl. 89.64 
dol., II kl. 27.74 dol, MHI kl. 17.74. 

Warszawa—-Stambuł drogą  lądowo-monską: 
I kl. 38.88 dol., II kl. 2698 dol., III kl. 13.26 dol 

Wanszarwa-—Sofja via Caribrod: I kl 31.18 dol., 
U kl. 21.56 dol, [II kl. 113.72 dol. 


Warszawa —Solja via Ruszczuk: I kł. 27.38 dol, 


iT ki. 18.32 dol, HI kl. 11.60 doł, 


dol, I kl. 33.34 dol, JIT kl, 19.98 dol. 
Warszawa—Aleksandraja drogą ladowo-morską: 
I kl. 96.88 dol, II kl. 67.48 doi, III kl. 22.36 dol. 


WZROST NAŁADUNKU NA P. K. P. Naladu- 
nek na P. K., P. w dlugiej połowie maja wyraził 
się liczbą 15.357 wagonów 15-tonowych średnio 
za dzień kalendarzowy, co w porównaniu z mala- 
dunikiem na piewszą połowę maja (12.814 wago- 
nów dzienmie) wykazuje zwiększenie o 2.548 wag. 
średnio dzianne, t. j. o 19.84 proc, w porówma- 
miu zaś z naładunkiem za cały kwiecień r. b. 
(121.586 wagonów średnio dziemnie) wzrósł o 2.771 
wag. średnio dziennie, co stanowi 22.01 procent. 
Ogólna praca na P. K. P. (naładunek własny: 
przyjęcie od kolei zagramicznych) wyraziło się 
liczbą 16.248 wagonów średnio dmiennie i wyka- 
zuje uwiększemie w stosunku do pierwszej polowy 
maja b. r. (14288 wagonów  średneo dziennie) 
1.920 wagonów średmio dziennie, t j 13.48 proc., 
a w stosunku do całego kwietnia r. b. (14.599 
wag. średnio dziennie), zwiększenie o 1.649 wago- 
mów średnio dziennie, t. j..o 11.29 proc. Pnzeładu- 
nek wegla eksportowego w pontach od 15 do 28 
maja b. r wlącznie wymosi przeciętnie dziennie 
w Gdańsku — 767 wag., wag- 14.358 ton. w Gdy- 
ni — 270 wag, 4908 ton, w Tczewie — 4 wag. 
100 tom, czyli razem 1.041 wag. 19.367 ton. 

Pozostawało w portach do: przeładunku węgla 
eksportowego przeciętnie dzienmie. 3.836 wago- 
nów 60.381 ton. W porównamii z tymże okresem 
r. z. przęładumek węgla eksportowego w porach 
zwiększył się przecięlmie dzienmie c 375 wagonów, 


Warszawa—Atemy via Zebrzydowice: I kl. 45.54|t, j. o 56 procent. 


Nowe rekordy polskcie 
na eliminacyjnych zawodach przedolimpijskich. 


W dn. 9 i 10 b. m. odbyły się w Warsza- 
wie pierwsze z rzędu, eliminacyjne zawody 
lekkoatletyczne przed Olimpjadą, 

W pierwszym dniu osiągnięto nast. wyniki: 
kuła 1) Baran 12.82.5, 2) Górski 12.69.5, 3) He 
Basz 12.67. Trójskok: 1) Zieliński (Ślask) 
42.62, 2) Wójcicki 12.36. 200 m.: 1) Binia- 
kowski 22.8, 2) Sikorski 23.2, 8) Weiss. 
Ószczep: 1) Dobrowolski 53.325, 2) Wieczo- 
rek 48.16, 3) Urbaniak 48.00, 4X100 m. pań: 
Grabicka, Gędziorowska, Hulanicka, Brene- 
równa 52.8 (rekord polski), 4X100 panów: 
Nowak, Kasperkiewicz, Szenaych, Dobrowol- 
ski 45.2. Wwyż: 1) Fryszczyn 170 cm., 2) 
Nowosad 170 cem., 3) Meyro 170 cm. 800 m.: 
1) Małanowski 1:58 (rekord polski), 2) Ma- 
szwski 1:59, 3) Nowakowski 1:59.2, Dysk pań: 
1) Kobielska 33.36. 5 klm.: 1) Sarmacki 16:04.8 
2) Hanusz.. 3) Kowalski, 400 m. płotki: 1) 
Kostrzewski 56.8 (rekord wyrównany), 2) Ko- 
rolkiewicz 57.8, 3) Dąbrowski. 

Drugiego dnia wyniki przyniosły jeszcze 


400 m.: 1) Biniakowski 50.2 (rekord polski). 

100 m.: 1) Sikorski 11.2, 2) Szenajch 11.2, 
3) Nowosielski 11.4, 4) Nowak. 

Skok wwyż pań: 1) Śchabińska 1 40, 2) Hu- 
famiaka 1.35. 

100 m. pań: 1) Hulanicka 136, 2) Breuse- 
równa 13.6, 3) Gędziorowska. 

Dysk: 1) Baran 42.78 m. (rekord polski), 2) 
Górski 37.46. 

110 z płotkami: 1) Trojanowski 16 sek. 

Tyczka: 1) Adamczak 3.40. 2) Gilewski 3.20. 

1.500 m. Malanowski 4.08.8, 2) Ilalicki 4.11. 

800 m. pań: 1) Kilosówna 2.35, 2) Tabacka 
2.87, 8) Koszanka 2.39. 

Skok w dal: 1) Nowak 6.925 m., 2) Fry 
szcezyn 6.55 m., 3) Nowosielski 6.50 m. 

Sztafeta 4X400 drużyna w składzie: Weiss, 
Nowakowski, Biniakowski i Kostrzewski 3.24.4 
rekord polski, 

800 m.: 1) Malanowski 158 rekord polski. 

zPoa konkursem Konopacka w dysku osią- 


większą ilość rekordów polskich. Są one nast.:|gnęła 36.82 mtr. 
—— 080 


ZWYCIĘSTWO POLSKICH BOKSERÓW 
lu W KATOWICACH. 


W wielkich, międzynarodowych zawodach 
bokserskich, które się odbyły w ubiegłym ty- 
godniu w Katowicach wzięli udział przedsta- 
wiciele klubów z Berlima, Wrocławia, Gliwic, 
Zabrza, oraz zawodnicy miejscowi, 

Zawody odbyły się na wolnem powietrzu, 
na boisku I. F. C. Przeprowadzono 10 walk 
W wadze muszej Muczko (mistrz Polski 1928) 
i Pawlitz wynik remisowy. W wadze kogu- 
ciej Pyka pokonał Zeseiba. W wadze piórko- 
wej Górny (mistrz Polski) zwyciężył na punk- 
ty Giewałda. W wadze lekkiej Wende i Gaw- 
lik wymik remisowy. W wadze półśredniej 
Brzeza z Zabrza pokonał Kowalika na punk- 
tv. W wadze średniej Wieczorek pokonał 
knock-outem w pierwszej rundzie Spiolka z 


Kr. Huty. W wadze półciężkiej Pistula (He- 
ros — Berlin, mistrz Niemiec 1928 r.) wal- 
czył bez rozstrzygnięcia z SAngerem (Vor- 
wärts — Berlin). Najciekawsze było spotka- 
nie między polskim mustrzem trzech wag Kup 


Drusarnia „llustrowanego Kuryara Codziennego” — Kraków, 


Nachf. A. G, Wien Il. 
| 


ką a Surmą, mistrzem Niemiec Południowych. 
Kupka zwyciężył na punkty. W ostatniem 


ALTER Majer Wohlberg, 
zamieszkuły w Działoszy- 
cach, unieważnia zgubio- 


UNIEWAŻNIAM  zzubio- 
ne papiery wojskowe, wy 
dane przez PKU. Kraków, 


urodz. 1899, Szyja Gukier- 

man. 498 |ny paszport oraz papiery 
UNIEWAŻNIAM  zgubio. | "ojskowe, wydano w Pip- 
ną kwiążeczkę wojekową— | Szawie. 499 
wydaną w Krakowie, na 

nazwisko Eliasz Kreis. RICCIONE — ADRIA — 
wirth. 502 Grand Hotel, -MILANO 

P. HUNGARIA 


UNIEWAŻNIAM książecz 
kę wajskową. wystawioną 
przez PKU. Kraków. na 
nazwisko Meilech Huber- 
band. 500 


na hrzegn, ntrzymania od 
L, 30.— począwszy. Ła- 
zienki, kuracja tuszowa.— 

Prospekty, 388 


NA POLSKI PATENT NR. 2287 z d, 20 czerwca 
1935 na urządzenie w kerburatorach do regulowania 
biegu jalowego silników 


poszukuje KUDCA wn lirencionar'usza 


Łaskawe zgłoszenia pod: „A. A. 2828" do M. Dukes 
504 | 


[spotkaniu rener polski Mispel pokonał pewnie 


SĄDOWEJ. Dowiadujemy się, że sprawa zlama- 


wę dniu 20-ym czerwca r. b. gdyż prokuratorja war- 


| 
$ 


; siralurze piłkarsiwa polskiego sprawa ta wywo- 
$ lalu konsternację, gdyż od wyroku lego uzaleznio- 
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na punkiy hessla z Wroclawia. 
——— oo 


' Kronika sportowa. 


NOWA SPRAWA SĄDOWA NA WOỌOKANDZIE 


nia nogi Aldkowi (ŁKS) przez Ziemiana (Legja) 
na zawodach L. K. S. — Legia w Warszawie, mi- 
m» braku formalnego oskarżenia ze strony Aldka 
znajdzie się na wokandzie sądu warszawskiego w 


szawska na podstawie protokółu lekarza pogoło- 
wia ratunkowego wytoczyła sama oskarżenie, wy- 
ckhedząc z založenia., że Ziemian dopuścił się u- 
szkodzenia ciała Aldka, co jest karalne. Pocho- 
dzenie w tej nadzwyczaj ciekawej sprawie prze- 
piewadziła policja warszawską w porozumieniu 
z policją łódzką, Ałdek w dniu onegdajszym otrzy- 
mał wezwanie do stawienia się na sprawę w War 
szaąawi® w dniu 20 czerwca, mimo, iż gracz ten 
uprzednio stwierdził. iż nie posądza Ziemiana o 
chęć złamania mu nogi. 

VW kołach sportawych oraz w naczelnej magi- 


be będą dalsze sprawy łamania nóg na boiskach. 

wzypomnieć należy, że swego czasu za podo- 
Eny wypadek gracz krakowski został skazany na 
pół roku więzienia. 

NIEMIECKIE REKORDY. Na zawodach w Jamie 
Dobermann (Kolonja) ustanowił nowy rekord nie- 
miecki w skoku w dal 7,645 m, brjąc dawny re- 
kord własny, (7.53 m). Ścliloeske skoczył 7.41 m. 
Maier — 7.35 m, oDbre wyniki osiągnęli w biegu 
na 100 m: Wege (lansk) 10.7; Schlinsag (Wroc- 
law) 10.8. 400 m: Buechner (Magd.) 49.6, 

DYSKWALIFIKACJA NIEMIECKICH  OLIMPIJ- 
CZYKÓW, Kalb i Iloffman niemieccy gracze olim- 


ropie, Jeszcze w bieżącym sezonie 1928-9 na- 
leży oczekiwać wystawienia fónofilmów w 
1000 kineteatrach, należących do wytwórni 
Paramount Naturalnie nowy system zdejmo- 
wania i wyświetlania fonofilmów wymaga 
odpowiedniego przygotowania. 

Także i na kontynencie Europy należy ocze- 
kiwać odpowiednich zmian i przeróbek więk- 
szych kinoteatrów, celem możności zaprezen- 
towania. filmów mówiących. 

Hollywood zamierza zmienić urządzenia 
swoich wytwórni celem przysłosowania się 
do sysłemu nowych filmów. Narazie 
będą zawierały jeszcze poszczególne nieme 
sceny, lecz zasadniczo większa część wytwór- 
ni filmowych w Hollvwood pracować będzie 
już wedle nowego systemu. 

Obecnie powstaje pod reżyserją Bergera no- 
wy film głośny z Janningsem w roli tytułowej 
p. t. „rzeszące narody“, który już za dwa 
miesiące będzie mógł być wyświetlany. 

Techniczna strona wynalazku przedstawia 
sie bardzo prosto i nieskomplikowanię. Każde 
kino może być przystosowane z wielką łatwo- 
ścią i bez wielkich kosztów do wyświetlania 
Ionofiknów. Glos aktora wychodzi tak dobitnie 
i naturalnie, że widz zdaje sobie natychmiast 
z tego sprawę, który aktor przemawia, 

Zdejmowanie poszczególnych scen przedsta- 
wia wiele trudności i zabiera przeciętnie trzy 
razy tyle czasu, co zdejmowanie scen na film 
zwyczajny. Caly sztab techniczny wytwórni 
Paramount pracuje obecnie nad usunięciem 
tych początkowych -trudności i niedomagań. 

Z usiłowaniani „Paramounta“ współzawod- 
niczy wytwómia „United, Artits", która kręg- 
ci obeenie będący już na ukończeniu wielki 


pijscy, zostali przez Niemiecki Związek Piłki Noż- 
nej surowo ukarani za kanczemne zachowanie się 
1 wszczęcie awantur na meczu Urugwaj- Niemcy. 
Kalb otrzymał półroczną dyskwalifikację i 2-letnie 
wyłączenie z gier reprezentacyjnych, Hoffmann 
B-miesięczną dyskwalifikację i wyłączenie z gier 
reprez. na 1 rok. 

MIĘDZYNARODOWY RAID AUTOMOBIL- 
KLUBU POLSKI. Dnia 17 b. m. w godzinach ran- 
mych. na Placu Saskim w Warszawie rozpoozy- 
na się Międzynarodowy Raid Automobil-Kiubu 
Polski. Tnwać będzie om 8 dni, a trasa jego, wy- 


nosząca 3.116 kim. przedstawia się następująco: | 


Warszawa, Łomża, Mruskigniki, Grodno, Białowie- 
ża, Kowel, Łuck, Dubno, Brody, Tarnopol. Bu- 
czacz, Slamislawów. Jablonica, Jaremcze, Kolo- 
myja, Kossów, Zaleszczyki, Buczacz, Stamislawów, 


Sbryj, Drohobycz, Truskawiec. Sambor, Sanok, 
Rymanów, Krvniea (jeden dzień wypoezymku), 
Nowy Sącz. Sucha, Oświęcim, Mysłowice. Mie- 


chów, Busk, Sandomierz, Ostnowie, Warszawa. 
Podczas idu odbędzie się próba wytrzymało- 
ści wozów, a w ostatnim dniu próba szybkości. 
Dotychczas zgłosiło się 31 samochdów róznych 
typów. Z gości zagranicznych biorą udział słym- 
m kierowcy: inż. Bettaque i br. Schónfeld. 
Z Wiednia przyjeżdża pani Alexander. Z polskich 
spontemamnów wazmą udział automobiłiści: Tadeusz 


Winnicki 1 Liefeldt. 
a 


Fonolilm zwycięskim konkurentem 
lilmu niemego. 


Donoszą z Londynu: W czase bankielu 
angielskiego Penklubu wygłosił prezydent 
Lasky przemówienie, w którem zapowiedział 
walne zwycięstwo filmu mówiącego „lonofil- 


mu” i odsłonił plany i zamysły swego tru- 
stu w stosunku do nowego wynalazku. Ce- 
lem udowodnienia doniosłości -i dojrzałości no- 
wego wynalazku zademoqstrował Lasky ze- 
branym [onoliflm najnowszego systemu, któ- 
rym przekonał uczesłników, że kwestja gło- 
śnego filmu jest już zupełnie rozwiązana, Ze” 
brami, w liczbie których znajdowała się wiek- 
szość fachowców, tak byli zachwyceni fono- 
filmom, że operator musiał powtarzać wy- 
świetlanie filmu kilka razy. 

Lasky zapowiedział, że pertraktuje obecnie 
o prawo wyslawiania fonofilmów w całej Eu- 


fonofihn p. t. „La Paiva“. Trzecim fonofil- 
mem będzie dzieło wytwórni „Mirakel“ p. t. 
„Spiewacy pieśni jazzowych“. 

Zasadniczą trudność stanowić będzie kwe- 
stja języka, który w fonofilmie będzie w uży” 
ciu. Trudno bowiem wymagać, aby społeczeń- 
stwo n. p. polskie wysłuchiwałp filmów w 
języku angielskim. Przed rozwiazaniem te] 
kwesłji stają zupełnie nowe perspektywy. 


Różne wiadomości. 


ILE PRZYNOSZA DOMY GRY? Wykazy po- 
datkowe we Francji stwierdzają coraz bardziej 
rosnącą rentowność domów gry. 160 istniejących 
we Francji kasyn i domów gry dało w sezonie 
zimowym 1926/27 i letnim 1927 r. czystego Zy- 
sku 64,660.000 franków. wówczas gdy w r. 1925 
zysk ten wynosił tylko 40,000.000 fr. Nowe domy 
gry wrastają przeto jak grzyby po deszczu. W Sa- 
mej Nizzy np. znajduje się sześć kasyn. O ile 
dołączyć do powyższych jeszcze i kasyno w Monte- 
Carlo, to ogólny dochód francuskich domów gry 
Aosiagnie. sim 106 miljenów franków W Monte- 
Carli zyski z gry w Trente et Qmrarante oblicza 
Się. na 25 miłjonów rocznie, a zyski z nulelku na 
25 miljonów franków. 

TELEFON MIĘDZYKONTYNENTALNY. Między 
Niemcami a Stamami Zjednoczonemi funkcjonuje 
slala komunikacja telefoniczna. Po stronie niemie- 
ckiej korzystają z telefonu międzykontynentalnego 
tylko trzy miasta na razie: Berlin, Frankfurt nad 
Menem, Ilamburg: natomiast wszystkie miasta 
amerykańskie mogą otrzymać połączenie telefo- 
mozne z powyższemi miastami  niemieckiem!. 
Koszty rozmowy są bardzo słone: 330 marek 
w złocie za pierwszą rozmowę minuiową i 110 
marek za każdą mmmutę następna O ile osoby wY- 
wolanej. niema w domu lub w biurze, pobiera się 
50 marek tytulem indemnizacii za niedoszłą do 
skutku rozmowę. 
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PNI 
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SZKŁO OKIENNE — 
lustra, ramy, Oprawy o- 
brazów, roboty ezkler- 
skie najtaniej poleca: 
Florjańska 33 


STANISŁAW DUDZIK 


A. HAWEŁKA 


Kraków, Rynek gł. S4. 
„Pałac Splski'" 


HERBATA 
KOALA CEYLON TEA 


eryr WUW Ta pair 


M w jednym gatunku, naj: 
lepszym! W paczkach |$ Szład 
s tja the kg. — Dla od- bielizny 
sprzedawców rabati 
ORYGINALNE AGIEL- 


SKIE POPELINY 


na bieliznę męską | py* 
jamy w najnowszych de 
soniach 
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l SREBRO — PLATERY 
H ARTYKUŁY kościcine 
SUKIENNICE L 


M. BEYER I Ska 
Magazyn fabryczny 


M. JARRA. KRAKÓW, SUKIENNICE 
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noweli hadow-brmagiry po Kii 


Najkorzystniejsze źródła Zakupów 


Wymienione firmy polecamy naszym 
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Towarrystwe ubezpieczen na życie 
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telnikom! 


Wielopole 1, pod zarządem Feliksa Korczyńskiego ” 
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